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III.
Nasze metody rządzenia są w zoro­

wane na aarrnrńscracji państw zuiuliod- 
nio - europejskich, które powstały t 

rozw inęły się na podłożu cywiilfeasojl 
łacińskiej, rzymsKiego pojęcia prawa i 
wytwioraony.cn przez icodiallzm hierar­
chicznie podjparządkiowanych sob.e na 
wzajem samorządów. Zasadą tej za ­
chodnio - europejskiej metody rządze­
nia — tesft rząjil iprawa, a nie osób.

Zgodnie z  tem działalność admini­
stracji państwowej polega przed e w szy 
stlalbm- na tem bardziej szczegółowej, 
im dana władza w  bliższym stoi 'do 
ludności stosunku, interpretacń prawa 
w  zastosowaniu .dio konkretnych Fak­
tów  życia i pojedynczych gm p ludno­
ści, oraz na nadzorze nad scisfem je­
go wykonaniem. W ykonyw ać je zaś 
mają sann obywatele, względnie zbio­
row e ich c>ała samorządowe.

Zgolą odmienny jiest ohaiialkten rzą­
dów w  państwach wschodnich, któ­
rych cywilizacja rozwinęła się na pod 
łożu bizantyńskiem lub mongolskiem.

Rządzi tam nie prawo, lecz wola 
władcy. Administracja polega nie na 
nadzorze, by prawo było śoiślę. w yk o ­
nane, lecz na podawaniu ludność1 na­
kazów i pilnawamhi by b y ły  posmusz- 
” ic wykonane.

Ta kiom; też bvły  rządy rosyjskie.
Ną Wołyniu, Polesiu, w  Ziemi W i­

leńskiej —  w  ciągm !5« 16, il7 i  *8-go 
stulecia przyjęła polską łacińską c y w i­
lizację szlachta, ipofekiemi też stały s.ę 
urasta. Ale luki wiejski pozostawał na­
dal pod 'wyllączrym niemal '"■pływem 
bizantyńskiej certrwi A do czynnej ro 
li w  ży-oiu spafccznem i politycznem 
został powołany dopiero przez uwła­
szczenie, które przeprowadzka Rosja. 
Kultura jego prawno - państwowa jest 
w ięc całkowicie wschodnia.

Zadaniem Polski jest dać rusinom i 
białoriiisimoini znaMującym się w  gra­
nicach Rzpltej cywilizację izachodraia.

A le n‘e zmi surfa się charakteru cy­
wilizacji mas ludności z dinia na

Za czaisów nisyjskich władzę rzą­
dową w  pawkciie stanowił naczelnk 
powiatu (rsprawnik). któremu podlega 
li rezydujący w  miasteczkach komiisa- 
rze okręgowi, ztwarti „prilstawaimi*', a 
tym znów pir ze łożeni nad gminą zbić - 
ro.wą fw ołoścą ) —  „ttriaidmicy". Uniad 
nik reprezentował na terenie „wicillo- 
sti“  całą władzę Państwową, przepro­
wadzał pobór podatków i rekruta, za­
łatwia! snrawy paszportowe, wykony-, 
wał nadzór policyjny!","'Rzadko, w  w aż 
nżjszych tylko sprawach 'iuuność od- 
nosiita się do „uriadnuka", a w urzę­
dzie powtitowyim chłop zjawiał się 
ca.kłem wyjątkowo

Rosja rzącW a ustnemi rozikazaur/ 
przełożonych k tó rzy  znali osob iśc i 
wszystkeh mieszkańców podległych 
im wiosek.

Polska -rządiz': urzędiowem} papiera­
mi, wysyłanym i do gminy przez sta­
rostę, który oodaj c zy  zna osobiście 
wszystkich wójtów,, a już zgoła ć  nie 
może znać ogółu ludności sv ego po­
wiatu

M iędzy starostwem a gminami jest 
dziś na kresach zabużańskich prze­
paść. N ie w ytw orzy ł się tam jeszcze 
isłsr eiący na zadtodzie (łącznik wspól- 
nych pojęć prawnych i dąjżtń naiodo-

wych ogółu ludności i  właldz państwo 
wycb- A  usunęliśmy bezoośredtm? iper 
so n a to  styczność urzędów admini­
stracyjnych z  ludnością.

I ludność tą  nile jest nam bynajmniej 
wdzięczna za to podniesienie jej z rzę 
du ^oddanych do Irółi obywateli, Musi 
częściej niż poprzednio jeździć do od­
ległego starostwa. A  na cudzie u rity- 

1 ka stę zamiast z  urzędem adiiiimstra- 
j cyjnym, który oersomiikowałl potęgę 

rozkazów państwowych ale też ! moc 
opieki państwowej, w idzi przed sobą 
tylko policję.

Zapewnie nie jesi i nie było • zada­
niem państwa polskiego konty nuotwać 
na kresach swych rządy rosyjskie. — 
Ale trzeba było zmienić ich ducha —  
ze zmianą form nie należało się śpie­
szyć. Zmienić należało charakter ro z­

kazów państwowych, by  b y ły  zawsze 
Scisłem stosowaniem prawa, a nie d y ­
ktowała ich samowola urzędników' —• 
ak nic zamieniać administracji osobo­
wej ną papierową, bezpośredniego, 
konkretnego nakazu na to, naftę praw­
ną.

Wskutek nadimiei negt. pośpiechu, 7, 
jakim wprowamulismy zachodnie for­
my rządzenia w  województwach 
wschodnich, bez możności równie szy ­
bkiego przeobrażenia podstaiwowych 
pojęć prawnych miejscowej htdności, 
osiągnęliśmy ten tylko rezultat, że 
dziś Polska paruje na Wołyniu, Pole­
siu, yv województwach Nowiogrodz- 
kłem i Wileńskicm, ale po za miastami 
nie raadzi, bo nie hierune życiem  wsi

Stanisław Grabski.

i

F a eJ o n a lK c i g d a ń s c y  z a n ie p o k o je n i

(Telefonem od nuiszegp korespondenta.)

Warszawa. 17 grudnia. (K) Według 
doniesień z Gdańska w  tamtejszych ko­
lach nacjonalistycznych wywołała w iel­
kie wrażenie wiadomość, że Anglią nie 
zamierza wysuwać swego obywatela na

stwem narad Chambedaina z Hcrrio- 
tem. Przypuszczają one pozatem, że w o ­
bec rozbicia się stosunków ,■ angielsko- 
sowieckich, Anglia ma zamiar zmienić 
swą politykę wobec Polski i oprzeć ją

stanowisko W ysokiego Komisarza Ligi i na podstawie bardziej przyjaznej, niż 
Narodów w  Gdańsku po r. 1926. Koła te | była za czasów L loyd George‘a i Mac 
utrzymują, że decyzja ta jest następ- Dunalć‘a.

Premjer wygłosi ęxposś w piątek.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa. 17 grudnia,, (izo) Dnia 
17 brn. odbyło się posiedzenie komisji 
budżetowej Seifmu, na k tó tem . toz- 
strząsano postawfioną przez prcra;era 
dnia poprzedni?®o kwestię zaufania.

Pos Jaroszyński (Gh. N.) ponowił 
swoje poprzodińe w yw ody, z iznacza- 
jąc, że z m otywów  gospoidaraziycJi t 
rzeczowych wyporwiadla się za jodmo- 
mie ślęcz nem prowizorium.

Kiedy przewodniom cy ooddał ipod 
'głosowanie reasumpcję uchwały po­
przedniego posiedzenia, wntoseik ter 
przeszedł 12 'głosami, lew icy i GS. D. 
przeciw  8 gtiosotm innych klubów.

Nastgpn-c pot*. Dramamd ygtosi 
wniosek o uchwalenie 3-nrosręc.znego 
prowizarjimi, poszedł przeto aalej, 
niż sam pi em jey krory ogranitazyf się 

! do zadania pnowtaon jitm dwiunresięcc- 
nego.

Pos Rymair (ZfeNl) zaproponował 
uchwalenie proiw'i:żtor,lutni dwumiesię­
cznego, przypominając, łż e  premiet 
nie P~zyrwjąvtuje większej wagi do te ­
go, czy będzie dwa miesiące, ozy trzy

miesiące. Pos. Ryimar złożył fonne- 
niie,ni ZLN. deklaracje, iż klub nie łą- 
azy z uchwaleniem jedno- cz3 r dwu­
miesięcznego prorwljzurjnni kwestii za­
ufania lub nieufności względem rzą­
du. lJwraża on, że uchwalenie długo- 
'temiilnowego prawlizioriurr, wymaga 
szeregu poprawek dio projektu uista- 
Avy, a w  szczególności uchwalenia do­
datkowych ustaw skarbowych, które 
dopiero wejść mają z  Semiu dio Se­
natu —  dalej oświadcza, że klub nlie 
wie, jaka suma ma być hstotnie pod­
stawą prowA-mrjum budżetowego, dla­
tego oświadcza Się za dwmmiicsLięcz- 
ne,m prowizerjum.

W  glosowaniu uchwalono pt-owlzo- 
rjum trzymiiesięuune glosami ChD. 1 
lewicy. Pos. Rvmar zastrzegł sobie 
wotum rmrejszości w  Seimre.

Prem jer zapowiedział, że na piątko­
wym posłedtenijti komisji hudżetoiw-ej 
p rzy omawianiu budżetu ininistersłwa 
skarbu wyr*awii!e expose o gospodar­
czym i finansów yra sranie Państwa.

(Telefonem od naszego

W arszawa. 17 grudnia, (zo) W  śro­
dę .rano Sejm zakończy? dyskusje naci 
sprawą żjgard*ows'ka. Pn/omawia? je­
szcze pos. Balin, k tó r y j jak zwykle, 
grzmiał przecuw kat itńlLniowi, a ton

korespondenta)

jego m ow y bid tego nodiaiu, że mai- 
szałek kilkafirotme przywoływali1 go 
do porządku.

P os .. Brodacki z łożył imieniem P ia­
sta ośwkduzenie, że klub ltw aia  sptra

w ę zą iiiedojp] ow-adkOną do moizistrzy- 
gnienia, wobec tego wstrzymiuje się 
od głosowania.

Zabieralfo głos jeszcze kilku m ów ­
ców', wkońcu wygłosił przemówienia 
■wnioskodawca pos. MOraczewski. Mó 
w ił długo i  monotonnie tak, ze nawet 
cz ławr lew icy odzyw-alfy śaę okrzyki • 
„Dość! Skończ pan ii:żT‘ ;

O godz. 13.30 marszałek oświadczy? 
że Izba przystępuje do gloso,wans 
Wniosek o imienne głosowanie zo­
stał poparty przez caią Izbę-

W  hniennom glosow-aniu .padillo za 
wiiioskicui pos. Moracrewsidego 173 
..łosów, przeciw^ wmioskowri 139, bia­
ły ch kartek odldano 32, razem głoso­
wało posulów 346. Ponieważ absolutna 
większość 3/5 wynosi 189 głosów, 
Praeto do wżęikszości brakło 14 'gło­
sów, a tem .samem Sejm oairauGit 
wmosek pos. Moi adziewskiego.

Rezńltat głosowania jest d'owodem 
zupełnego fiaska całej akcji lew icy i 
dowodzi, że jeamakpwoż Izba umiała 
przeciwstawić silę szuodliwej tenaen- 
cji.

Snfsrss p a ń s tw a , c z y  in te res  
part.fi ?

Warszaw a. 17 grudnia (zo). Z powo­
du rozprawy żyrardowskiej zamiesz­
cza „Gazeta Warszawska’* artykuł p. t. 
„Interes państwa, ozy interes pairtji**? 
r\a wstępie stwierdza, iż dyskusją w y ­
kazała, żc żądanie oskarżenia p. Ku- 
charskego przed Trybunałem Stanu no 
zbawione jest wszelkiej podstawy 
prawnej. Oskarżenie to wypłynęło głów  
nie z pobudek politycznych i jest zna- 
lrrTninyni przejawem partyjnictwa le­
wicy, a zwłaszcza naszego stronni­
ctwa socjalistycznego.

Rząd większości narodowej by? znie- 
nawtdzony przez lewicę przedewszyst- 
feiem dlatego, że przełamał jej pamowa- 
ni e w  Polsce. Stąd prowadzony i taką 
furją arak na rząd. p. W itosa, stad za­
ciekłość stronnictw lewicowych. Mając 
zaś przeświadczenie, żc gfówną ostoją 
rządów  większości sejmowej jest ZLN. 
zwraca się lewica z naiwkksza maimlęt- 
nością przeciw ZLN. i w  tem leży przy­
czyna ataku przeciw p. Kucharskiemu 
W  jego osobie chce lewica uderzyć w  
stronnictwo, by je zdyskredytować w  
•oazach ooinji

Zarówno w  wyborze przedmioitu. jak 
i w  metioaSie prowadzenia atauu ujaw­
niły się wszystkie właściwości dusizy 
socjarktycanei w  Polsce. P a rta  socja­
listyczna ińe jest strónmictwem. lecz 
sekta, to też. gdy wchodzi w  grę !nte- 
res partyjny, ten decydwe w ostatniej 
instancji —  względy' narodowe i osobi­
ste idą na bok. Stąd nłyrre wacika róż­
nica. jaka zachodzi miedzy sociaksta - 
człowiakiom pirywiainym, a ąocialżstą - 
człidwileldem partii. W p ływ  duchowości 
sociialistyczupi rozszerza s.ie w  żyehr 
pubriczncm Zdńowiie życia pubkcznego 
wymaga, a(l:.y winljwy ten zredukować 
do właściwych rcizmkrów.

M A G IS T P T T  V /\R -ZAM W  A K W A ­
TERUNEK W O JSK O W Y.

(Telefonem od naszego korespo-ndmta.)
Warszawa,, 17 grudnia. (K ) W  zw ią­

zku z uchwaloną puziez Se.im ustawa 
o rekw izycji m.'esz.kań mag-Brrar mia­
sta W arszaw y uchwalił za łożyć prlzc- 
ciw  niej kategoryczny sprzeciw cp 

.do punktu o kwaterach staL-ch ’ 
przeewdziafać prizTięcńt tej ustawy 
co do tego punktu.



„SI. OWO POLSKIE nr. 3-«

Bierny bilans handlowy.
Czytam y w  „Rztplitej":
W  ̂ .WTadanraśoiaioh Staitystyczn/ch' 

Głównego Urzędu statystycznego w d. 
3 grudnia opublikowane zostały cyfry 
dotyczące naszego handlu zagraniczne­
go za miesiąc sierpień i wrzesień. Cytry 
te wykazują dwa niekorzystne objawy 
dla naszej sytuacji gospodarczej, a mia- 
now.cie pasywność b.laasu handlowego 
zagranicznego i zmmejszenie się ogól­
nego obrotu towarowego. W  miesiącach 
czerwcu i Lpcu przywieziono do Poiski 
iowarów  za 206,833.600 zł., w yw ezkm o 
z  Polska na zł. 169.96 ł.OUO, prze wyżka 
przywozu nad w yw ozem  wynosiła więc 
3% 369.000 zł. W  miesiącach sierpniu i 
wrześniu wynosiła wartość przywozu 
194,076000 z ł ,  wartość wywozu zł. 
156.849.000, przewyżka przywozu nad 
w yw ozem  37,227.000 zł. Wysokość war 
tości przywozu zinniejszyłą się w  mie­
siącach sierpniu i wrześniu w  stGsunku 
do czerwca i lipca o zł. 14,707.000, w y ­
wozu o 13,115.U00 zł. C y fry  te wykazu­
ją w iec daisze pogorszenie się naszego 
biiansu handlowego, gdyż pomimo, U 
zagraniczny obrót towarowy dość zna­
cznie się zmniejszył, przewyżica przy­
wozu nau wyw ozem  wykazuje tylko mi 
tcmalną miarę. Gorzej się sprawa jed­
nak przedstawia, kiedy uprzyton nimy 
sonie stosunek ilości tor.n przywozu do 
yWwozu. W  miesiącach sierpniu i wrze 
śniii frzyw ieziono do Polski 312,2’ 9.000 
łonn. wyw ieziono 1.983,150.000 tonn. 
Przew yżka w iec wywozu nad p rzyw o ­
zem wynosi 1.670,931.000 tonn. przy ró 
wnoczesnoi znacznej Drzewjrżce w  ilo­
ści przywozu. Dowodzi to, że w yw ozi­
my towary ta-nde —  surowce a przy­
w ozim y towary drogie, fabrykaty i air- 
iyicuły luksusowy e".

Ta  znaczna bardzo bierność rtas-zego 
bilansu handlowego źle świadczy o sta- 
n-e naszej produkcji 1 może mieć ujemne 
następstwa dla stanu naszej waluty. Im 
bierniejszy bilans handlowy tern znacz­
niejszy odpiyw walut z kraju za grani­
ce, co przy szczupłości naszego obie 
gu pieniędzy, musi pogarszać stan na­
szego życia gospodarczego.

Polska zwłaszcza w  obecnym stanie 
swego życia gospodarczego nie może 
oobic pozwalać na sprowadzanie z za­
granicy towarów  luksusowych, an' na­
w et takich które nie są artykułami nie­
zbędnego spożycia, jakich kraj nie w y ­
twarza. lub też koniecznymi dia organ! 
zacji własnej produkcji.

Obrót nasz handlowy z zagranica na­
leżałoby gdy idzie o import ograniczyć 
oo. zaspakajania niezbędnych potrzeb, 
do sprowadzania towarów potrzebnych 
Drzedewszystkiem dla rozwijaniu naszej 
produkcji, zupełnego zaś zamknięcia 
granic dla towarów luksusowych, oraz 
takich, które sprowadzane masowo 
zmniejszają naszą zdolność w ytw arza­
nia.

Rząd powinienby wreszcie poiożyć 
swą tękę na naszym hanolu zagranicz­
nym, byłoby samobójstwem protego­

wać i -zwiększać dafcj przez zniżenie 
taryf kolejowych i udzielanie ulg eks 
porrowych w yw óz  z kraju surowców-

dla wyrównania na te: drodze bilansu 
handlowego, podcinac w  korzeniach dro 
żyznę surowca na rynku wewnętrznym 
naszą produkcję, Suiowcow w yw ozi­
my i tak za wiele. Dia przywrócenia 
równowagi bilansu handlowego należy 
zmniejszyć import.

Konieczny nam jest czynny bilans han 
dtowy, aJe nie jest nam potrzebny wrel 
ki obrót handlowy z  zagranicą, bo ter. 
przy naszym obecnym stanae gospodar­
czym  i długo jeszcze musi polegać na 
eksporto-wumiu siuroiwtców a 'Importowa­
niu fabrykartów, im bedżic silniej w zra­
stać nasz obrót hatndłpwy z zagranicą, 
im silniej będzie się zmsucjsiTać nasza 
pnuduikcja i tern więcej tysięcy ludzi bę 
dizierry co rok eksportować zagranice.

Nie więc przez zwiększenie eksportu 
ale ortzez zmniejszenie importu prowa­
dzi ciaoga do zdobycia azynnego bilam 
su handlowego bez mszczenia produ- 
JccyjJtej sito krain.

PO EIF  RAJM Y W Y D A W N IC T W A  
T . S. L.!J

i i  r a i l i  I t s a f m

(Telefonem od naszego korespondenta,)

Warszawa, 17 s .udnia (K ) Zaróv.ac 
sfery polityczne, jak i oplnja w Londy­
nie i w Paryżu śleazą bacznie rozwój 
wypadków w  Marokko. Angielskie koła 
rządowe uważa™ sytuację za bardzo 
poważną wobec możliwości posunięcia 
się ruchu powstańczego na Tanger. W e ­
dług pisma „Star" rząd angielski jest za 
tom, by zwołać konferencję Francji, 
Włoch, Anglji i Hiszpanii celem naradze­

nia sic nad wspólną akcją przeciw po­
wstańcom. Według oprnji angielskiej 
konferencja ta powinna odbyć się w  Fon 
dynie pod przewodnictwem Chamberla­
ina. Opinja francuska domaga się swo- 
oody działania dla Francji, uważa jed­
nak, że .Wiochy i Anglia me mogą pa­
trzeć obojętnie na udwrót wojsk hfszpań 
sKicli gciyz zwycięstwo Arabów miałoby 
daleko idące następstwa.

TAN G FR  PO W A ŻN IE  'ZAGROŻONY.

Wiedeń. 17 grudna (P A T .) Jak §lg 
dowiadują pisma tutejsze, Tanger jest

poważme zagrożony. W ojska Hiszpań­
skie rozpoczęły odwrót,

XO M UNIKa T  H ISZPAŃ SK I O S YTU A C JI W  M AROKKO.

Londyn. 17 gtr-ulainia. (A W .) Amba­
sada hiszpańska w  Londynie tu7ydała 
następujący komunikat: Wypadki w
Maroileko isą wynikiem wielkiej propa­
gandy, która zaczęła s?ę w  Egipcie I 
rozszerzyła dio Tunisu Hus ipauła mo­
że mb eonie stracić sw oje posiadłości 
w  Marokko. Interesy Anglii są rów ­
nież ‘bezpośreamiio zagrożone z i.owo- j 
pu bliskości GibraJtanu i Tangeru.

Rząd francuski ze względlu na Algier 
poczuł się zaniepokojony i w ręczy ł 
rządowi hiszpańskiemu notę, zw raca­
jącą uwagę, że opuszczenie strefy 
hiszpańskiej sprzeciwia się tiakiatowi- 
Snrawa była przedmiotem narad imię- 
dzy premierem francuskim a Cham­
berlainem. W  Paryżu zawarto już 
prowlzoiycizną .umowę dotyczącą w y- 
padków \v najbliższej przyszłości

W iedeń. 17 grudnia (P A T .) W edle 
doniesień z Bunogrodlu powstańcy al­
bańscy zajęli Skmtar: i  maszerują na 
Tirany.

Rzym . 17 grudnia. (A W .) Według 
te! « grarrtu „Alb. Biura P ru s ", który 
nadszedł do Ajenci! Stefantogu, d-asiko 
mule uzbiojone bandy, pusiadająice 
bomby, karabiny masz. i armaty ma­
szerują na Skuitari. Bandy te utwo­
rzone zostały przez serbskich, czar­
nogórskich, rosyjskich i butearsktoh 
awanturników. Przyw ódcą powstań­
ców jest Achmed-Bcj Zogu. W szyscy 
Ałbańczycy 'bez względu' na ich przy- 
naileżntość partyjną śptesiią pod bron, 
cetom stawienia odporu 'napastnikom.

Białogród, 17 grudnia. (P A T .) Re­
wolucja albańska, która .'ozpoczeła się

w7 piątek ubiegłego lygoania i izoistata 
skierowana iprtzicciw rządowi Fannoil, 
■zdaje się być dokładnie zorganizowa­
na. W ed le dzisiejszych wiadomość11 
kierównietwio mchu powstańczego ob­
jął Aahmod Zogu, 'który wydał pro­
klamację -wzywającą naród albański 
do przyłączenia się do walki przeciw 
uc skowi. W edle depeszy z Podow icy 
Skutari zostało tzajęte, a gairnizion mia­
sta przyłączył aię do 'ruchu powstań­
czego. Ostatnie wiadomości z pogra­
nicza Albanji donoszą o  walkach to­
czą cych się w- okolicach Walony7. 
Wojska rządowe cofają się w  kiemn- 
ku Tirany, która zagrożona jest od 
strony północne; 7 zajmują miejsco­
wość Kruja odległą o 20 kim od T i­
rany

wziczsiTit p;;i tf.Zjediraonym.
Mo^twa. 17 grudnia. (P A T .) Czfcze- 

nn wystosowalł do sekretarza stanu 
Hughęsa notę protestującą przeciw 
naruszeniu suwerenności teryta-jal- 
nej Rosji przez amerykańskie okręty 
wojenne. W ypadek taki miał zajść w  
pobliżu półwyspu Czukczu należącego

do Rosji. Nota oświadcza 'w  końcu 
że rząd sowjecki odeprze energicznie 
tego  rodzaju pogwałcenie praw suw e­
rennych Związku republik sowieckich, 
o  ileby się m iały one jeszcze powtó­
rzyć.

FrzfszSośc chłopskie! ni ądzynarodaż/ki.
Oeleioncm od naszego korespondenta.)

W arszawą. 17 grudnia. (K ) W  w y -  
chodzącem od miesiąca w e  Włcd.mu 
czasopiśmie „InternatYnellc Press 
Correspoudance" koło którego ‘grupu­
ją się ^epairaitystyczno-komiuintstyrc.zne 
ciementy Bałkanu zamieści;? artykuł 
osławiony polski komunista 1 laba’.

Stwierdza on. że dewU?ą programu 
chłopskiej miedzymarodówkr, p izyję- 
tej prze-z konferencję bałkańską jest 
połączenie się z czasem chłopskiej 
międzynarodówki z  HI. międsynaro- 
cłówką.

NADESŁANE,
<?.a te rubrykę Redakcia n!c odpowiada.)

Jeszcze tylko przez dni kilka w y­
daje „ N U Z A “ swym członkum

B c m g o u t
dla celów
i  lui& m iii. 5.
Asygnaty do odebrania we wszy­
stkich sklepach , ,N  U  % Y “  

i  w  R o z d z i e l n i ,  na 31

FORTEPIAMYl
Pianina, Fisharmoiiie i

renom owanych fabryk j 
na skła zie. Okohczi o 
ś iow > także użyn ane. 

Ceny niskie, również na raty. 
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TER RO R K O M U N ISTÓ W  W  SOFJI.

Sofja. 17 grudnia. (PA7 ’.) W czoraj 
wieczorem  l i i e z . e s  tomcy uoko- 
nali zamachu na prokiiTatora trybu- 
mali)! Sofji strzdaaąc doń kilkakrotnie 
z rewolweru i raniąc go ciężko. Spra- 
Mcamf zamachu są prawdopodobnie 
fcomurścl, przcciiw którym prokura­
tor podjął surowe zamządzeuia, a od 
których otrzymał li^ty z  pogróżłtaimi,

STOSUNKI JUGOSŁA W JI Z PO LS K A

(Telefonem ’cd n3szogo korespondenta.)

Warszawa. 17 grudnia. (KJ \V dniu 
dzisiejszym Jugosławia oDchoózi uro­
czyście 33 rocznicę urn ozenia J. K Mo­
ści Aleksandra. Przedstawiciel „Kurie­
ra Polskiego" .złożył w  związku z tem 
w izytę posłowi Królestwa SUS. p. Simi- 
ćowi, prosząc go o wyjaśnienie w  spra­
w ie znaczenia rocznicy i stosunku Ju­
gosławii do Poiski.

Mówiąc o stosunkach jugoslowiańskc- 
polskicb zaznaczy! p. Simić, że rozwijają 
się one pomyślnie Przypuszcza on, że 
oprócz stosunków kulturalnych i polity­
cznych rozwiną się wkrótce między o« 
borna krajami stosunki ekonomiczne. P. 
Simić ma nadzieję, że wkrótce usunięte 
zostaną przeszkody w  rozwoju tych 
ostatnich stosunków, mianowicie — ta­
ryfowe i transportowe. W ów czas Jugo­
sławia będzie mogła sprowadzać z Pol­
ski wiele w yrobów  przemy sio w y  cli, a 
Polaka będzie mogła otrzymywać z 
SUS. wino, suszone śliwki, powidła i 
wiete innych produktów. Poseł SHS. 
spoa/iewa się, żc Czesi ułatwią sprawę 
transport u w  dobrze zrozumianym inte­
resie własnym.

ILE  ZA R a B R  L. GEORGE?

Londyn. I7 grudnia. (A,W.) „Pewnie" 
atakuje L. GeorgeŁa iza jego ostatnie 
wystąpienia w prasie. L. Geo-rge w y ­
stępnie jako rzecznik pokty.ki demo- 
krat57oz:r.ej. lecz czyn i to tylko pazor- 
nil, Ogłasra on swoje artykuły tylko 
w  tych pismach, które mu za tokdlużo 
płacą i popiera powagą swego imic- 
j:Y  przedśliębOoiristiwa kapitalistyczne. 
Artykuły ogłaszane w  prasie przwio- 
szą L  Georg eto w i —  oie lioząc iiono- 
ran ów  za lesiążkł —  przeszło 20 ty ­
sięcy funtów rocznie.

NADESŁANE.
17t. (e  ru b ry k ę  fte t lsk c ia  sto odńoWk-łtPt

S l[j !  Łflii? 

o d  W y p a d k ó w  w e  L w o w i e

Skłud .m g Tące podziekowinie za 
oprawienie mi u orę^y na rioge, apj- 
ratu na rękę i trzewi ów ortopc ly- 

Cznyeh

Fabryce Baniaty i l’ rotez
w  K r a k o w jg

ul. Karnselicka 15 
dziękuję za znaKcm ie ich wy.io .an:e.

PE3RONELfl KŁCCZEK  
nSl 12 w Psarach ober. Trzebini.

i  i

T !
Z Rogow sk ich

Franciszka Jarocka
wdowa d o  oficerze Wojsk PgIsh.

Z r, 1863.
przeżywszy !at /0, usnela w Bogu 
dn:a 16 grudnia !924 po długich i cię. 

żkicti cierpieniacu.
Odpro.'a izm ie zwt, k z domu ża­

łoby przy ul. Dwernickiego 02 na 
cmentarz Łyczakowski oiSpiftitoe się 
w czwartek d na 18 grudnia 1924 o 
godz. 2-giej po pjiuoniu 

Nabozeńsfivo żaroLne odbędzie 
się w ponicuziałeu dnia 22 grudnia 
br. o  go lz. 9. rano w kościele p ra- 
fialuym św. Mikołaja.

Na o ta  te oorzędy Krewnych, 
Przyjaciół i pooożnych Chrześ jan 
zaprasza
S lP -n  F łc d r in a .

■ s m m r n K w n  ~n - iwum-jrumr'

Od k a m lu  i p r zG z i»b ie t i ia

p a & t y l K i  K E O - V A I v ^ A
wyrobu Lalioratorjnm Chemiczno-t-armaceat.

B . K R O G U IE C K S  w  W ż r s z a w i f *
Ż„daC w apteftacn i skłaja-h ay.ec/nych.

n76y(>



PRO C FS BAN D YTÓ W  

Z PO D  LEŚNEJ.

(Telefonom od naiszego korespondenta)

W arszawa. 17 grudnia. (K ) Ze Sło- 
rama donoszą, że w dalszymi ciągu 
TO&JiidWy w  sprawie bandytów z pod 
Leśnej skladail zeznania. inspektor- 
'marski Oskarżony Krawczuk fes 
T tz \  z naje się do winy. Sianko udaje 
niepoczytalnego. Cały szereg wyrWdas 
dawców7 i  innych fuykctonariuiszy po­
licyjnych zemaje, że oskarżeni p rzy ­
znali się dobrowolnie do winy.

B a ND YCK I N A P  U ) PO D  KRZE­
MIEŃCEM.

(Telefonem od nosaęiro korespondenta.)

Warszawa. 17 grudnia Oj >). W  powie 
cie krzemiemeckńm Landa, złożona z 30 
iudzi natarła na mafetek Zakaoce, 3 
kim. od graney sowieckiej. zrabowała 
<10 koni i 'jprzaż i uciekła za kordon.

BARDZO NTB jjfŁA  PR ZYG O D A
PO S ŁA  KOM UNISTA CZNEGO.

(Telefonem od naszego korespor^ nta.)

W arszawa. 17 grudnia (zo) „Gazeta 
Poranna11 poidate: Policja ipoiżyczna
dokonała onegdaji nfe-ąwykffego rdlkry- 
cia. W  j-ednej z bocznych ulic .spo­
strzegł firnkcjoriarw&z policji znanego 
posła komuulstyo mego KróŁlkowiskie- 
go, k tóry z mewrn!ermvn przejęciem 
przemawiał coś szeptom do młodego. 
IrlkimasHM.wego chłopaka, k fóry 
miał wygląd bardzo zmieszany 1, jak 
można było sądlzić, opierał się nairrto- 
wam.

Ponow a ż pos. Króllkows'7 znany 
jest nko Mcowfcc. oddany wyłącznie 
sprawom komunistycznym, agent po­
licyjny przyszedł do wniosku, że p. 
poseł naoewinło namawia malca ido ja­
kiegoś konspiracyjnego czynu. Gdv 
Królikowski zniknął z  chłopcem w  
brnnre jednego z domów, ślednacy lob 
agent wyśledzili, że Weszli... db miej­
sca ustępowego. Po  pewnym czasie 
w ys .li i ro-jiw odwiedzili taki sam lo­
kal w  tonem pudwćriku. Gdy pow tó­
rzyło się to po raz trzeci agentów? 
udato się \ao»ść celu tych podróży po 
miejscach ustępowych = Pose/t Króli- 
kewiski oddaoyał się sodomizmowl.

tutk i do p a p ie ro só w
wyrobu 1691

Zjedlnoczon. 1 ab. tutek i bibułek

Hgjikzka —  Budowli —  Kaszyński
w  E r u k o w i e .

OSZCZĘDNOŚCI W  W YD A TK A C H  
KO M U NALNYCH.

(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa 17 grudnia. (K). W  tych 
dniach mają być pawiołani komisarze o- 
szczędnoścrów1 przy samorządach wiel 
Uch irrast. Zadaniem ich byłoby wpro­
wadzenie pewnych oszczędności w  w y - 
dajtkach komtmałnych.

Z C. TO W . ROLNICZEGO.

(Telefonem od nrszego korespondenta.)

W arszawa. 17 grudnia (K.) Na ze­
brami Rady Główtwej C. Tow . Pol ni- 
^;;egD zatwierdzono Drelrolnanż bud/e- 
tow y na rok 1925 i wybrano delegacie 
do przedstawienia p. premierowi postu­
latów dotyczących potrzeb rolnictwa.

ZASIŁEK DLA ZREDUKOW ANYCH  

URZĘDNIKÓW.
Warszawa. 17 gnudnra. (A W .) Pre­

mier Grabski —  ■według „ P m  W le- 
j3omego“  — w ydal zarządzenie, aby 
część fundtaszu benroihoiciia pracowni­
ków  unr"isłowych oddano na zasiłek 
dla zredukowanych urzędników, któ­
rzy nie (znaleźli uotadi zajęcia.

Najpraktyczniejsze podarki gwiazdkowe

D 3L A  P a ń
*3-arsr'tur7 b iąJ iś ifea .ae , korn fcinacjfe. m a t iń k i,  p o ń c z o c h y ,  r e ­
fo rm y , c h u s te c z k i,  r ę k a w ic z k i ,  b ie l iz n ą  s t o ło w ą  b ia łą  i  k o lo ­
r o w ą ,  r ę c z n ik i  oraz w 1 s e ld i  ‘g o  r o i z o j a  p łó tn a  na b ie l i z n ę  i|

WTrrrthu nn AAnsnfipoleca p ie r w s z o r z ę d n e  w y r o b y  p o  u is k ie b  cen a ch .

J Ó Z E F  N O W A K n6859

TL W  O  W  -  P L A C  M A R J A C H I  O .
r !

DYSKUSJA W  KOM ISJI W O JSKO W FJ SEJM U

(Telefonem od naszego ko-espondsnta.)

Warszawa. 17 grudnia (zo). Dzisiej­
sze possecteenie sejmowej toamisŁ po­
święcone było rozpatrywauiu projektu

ustawy o organizacji naczelnych władz 
v. ojskowych,

Przęmówienię min. Sikorskiego.
Ustawa o wffadżach obrony pań­

stwa jest pod parz? tkawana zasad'cm 
konstytucji, która jjostanaws; że IF,re­
zydent Rzeczypospolitej jest najwyż­
szym  zw ierz chnSciom ®  zbrojnych 
państwa, że jednak sann nóe amotto 
sprawować naczelnego dowództwa w  
czasie wolny. Aby rap>wntóć armii 
jak największy ctzsynniik stałości seądi 
świadomie iJtlV w  ustawie dość sze­
roko prawy, trfóauo ram a oficerów  
przez prezydenta, a uistwzupLił ispra- 
wmeriia ministra w  tej d/ziedzibre.

Co do mńiMra spraw w ojskm ych , 
to konstytucja ustala prawną i moral­
ną odnowo-edMalność jego za dtóałal- 
ność wszystkich organów wojsko­
wych w  czasie pokoju i wt>imv, a za 
to podporządkowuje te organy Ironii-' 
trowi. Dlatego znnUńlj' wTłtaY w  

tych artykułach projektu postanowće- 
n;a, które usta la cd, ,że -naczelna w ła­
dzą jest minister spraw wmijBkoiw.-ych, 
że rada woierma jest jego organem 
doradczym oraz, że Po-diprmmdkoiwuie 
si:e mu generalnego inspekto-a wtojslk 
i inspektorów b ro ^  oraz inspejdfcor&w 
szkół, szefa generalnego, szefa
adimmistracj: armii i szefa korpusu 
kontrolerów.

Ale mimo tej adwowiedr-alności. ,ko.n 
stytucyjnei nk ulega w-atnliwości, żć 
moralna odpowi-edziałność pmed Izba­
mi i przed narodem za działanie >wm- 
jenne c'odóisif w - aziasie wojny przede- 
wsz.vstkiem naczelny wódz Tlp też 
uprawmiein^ generalnego Ansociktcra 
wojsk ustalone w  tym projekcie w y -  
pływmia nfet^lko z konieczności w o j­
skowych lecb i z  tej moralnej ićdno- 
wiedzialnośc', jaka on ponosjć będlzle 
na wypadek m-itmoiwania go naiczel- 
nym woffzem. Konstytucja nie ząbra-

nią pr/iewldywanla osoby cweijtaralne- 
go przyszłego naczelnego wodza

Według konstytucjr wypow iedzieć 
wojnę f (zawrzeć pokój rnotże prezy­
dent tylko za uprzednią zgoidią Sejmu. 
Ponieważ każdy akt p yzyd en ia  w y ­
maga podpisu prezesa Rady m M strów  
i właściwych irdnistrów, -wymika stąd. 
że określenie celu wojny należy do 
w ładzy w- ykomawczej, która i  pod 
tvm w-gględlem jest nodldana kontroli 
Sejmu. Teza ta znalazła w j t o  w  u- 
stawie Projekt prtrewżduje radę obro­
ny narodowej w  Polsoe, mianowicie 
powołanie dp żyd a  stano\v.;.sika gene­
ralnego inspektiara wojsk, który jest 
przewidziany na wypadek woiipy na 
naczelnego wrodzą, jes t on stałym 
członkiem RO-N. c praw. am decydu­
jącego głosu, <tfen. że stoi na rówti^ z 
ministrem, z tą różnilcą, że oni są 
zmienni, podkwtais gdy getien lny ins­
pektor wsparty przez szefa szrtabu 
generalnego, może w pływ ać w  sposób 
stał)r na decywnę w  tej wrażnei insty­
tucji. Jest on też ustawowo stałym za 
stępca ministra na radzie wojennej.

Rząd proponuje, aby tetytucja nai- 
czelnych wjfedlz wojskowych w  dza- 
s;ie pokoiu zrroeiwmiiła hanmoniiSne 
współdzfałanJe ooozaziególnych czyr.- 
nfkówr artrrl.

Dalei ustaw a przyznaje generalne­
mu inspektoir'Oiwr'i prawo kwakćlkowa- 
nia w yższych  dowodzitw w  czasie po­
koju, kiemwnśctwto ich szitblenia pra­
wo kierowątfTia manewrami w^dienny- 
mi, a w iec kompe tencję generalnych 
inspektoró^y armji francuskiej. Gdy 
nadto zw ażym y na olbrzym i zaikres 
inspekcji całej siły (zlbrojnej, przyzna­
nej tjtogio generalnemu inspelktonowi, 
wówczas zrozumiemy ogrom jego 
zadań.

Pio przemówieniu p. ministra Sikor­
skiego zabrał głos referent ustawy pos. 
St. Dąbrowski. Na wstępie podał m ów­
ca podział swego sprawozdania, jako 
podstawy do dyskusji. Podział 1 ten 
przedstawia się następiijąco:

1) Zarys występny: Organiaaciai naj­
w yższych  władz v'ojsKo>vych w  Pol­
sce. Dekret:, i projekty ustaw. Zadania 
komisji wojskowej i jej granice.

2) Ogólna charakterystyka ustawo­
dawstwa wojskmYogn w  wielkiej wmj- 
rie z ustaw,(xlaw:shvem polskiem w łą­
cznie.

3) Ogólna metoda przy tworzeniu u- 
staw wośkow-ych. P-awdopodobny 
przebieg wiojny nowoczesnej i zastoso­
wanie do tego ustawodawstwa.

4) Doświadczeniu wielkiej wojny a 
vdę-c: a) czynnik ilościowy (armia i re- 
z,crwy, ow^olucja uzlmojania), b) czynnik 
moralny, c) czynńlk gospodarczo-spo­
łeczny. d) czynrnk kierujący rządu i na­
czelnego diowćdztwa

5) Wnioski ogólne, dotyczące arga- 
aizacn naczelnych v ładz obrony pań-

wśród niestałości ustroju parlamentar­
nego stabileow--ać stosimlei w  armji

Następnie przeszedł referent dio ogól­
nej chara kt ery stj'k! ustawodawstwa
wojslcowogo. Logiczna kolejność usta­
wodawstwa, zastosowanego dio zagad- 

i mcn.n obrony narodu, w duchu nowo- 
J czesnym przyjętej, w'j maga następują­

cych ustaw:
1) Ustawi' o ogednej organizacji na­

rodu na wjmadak woiny.
2) Ustawy o ogiółnej oirganizaoji w oj­

skowej.
3) Ustawy o kadrach i etatach.
4) Ustawy o powszechnej służbie 

i woiskowej.
5) Irmych ustaw7 personalnych i rzc- , 

Gzowych.
Z koleji przedstawił referent. !aką 

drogą poszło ustawodawstwo wd^sko- 
w e w7o Francji, nas,ternie nodkreśhł, że 
komisja wojskowa Sejmu potsłóego da­
leka jest od ducha nrilćtaryzmu, lecz 
rozumie, że co innego są środki wsojny, 
a co mnogo jej przyczyny. Zadaaren 
komisji nie jest walczyć z przeczy,nam’ 
wioiny lub ograniczać zbirojerria, lecz 
pracować nad zwiększeniem obrony 
narodu. Zagadnienie obrony nancdow-cj 
wymaga w'spó{dzialama wszj^tkmh 
czynuikrwy, rządu, da ł ustawodaw7- 
czych, spotsczeństw7a i wykracza dale­
ko roza obręb- ustawodawstwa w oj­
skowego.

W  końau referent zapowdedzkł że za 
nrenza w  rezolucii w7ezwać rząd do o- 
juraowrainia i wniesienia ustaw7 ogól­
nych :

1) O kadrach i etatach.
2) O ogólne’- orgaw'/.ac.ii armji.
3) O ogólnej organizacji narodu na 

czas wolny.
Po  mrzeanówienht pos. Dąbrowskfiento 

obrady przerwano.

5Drawozdanię pos- St. Dąbrowskiego.
srwt nowożytnego w  czasie wojny.

6) Organizacja władz obrony pań­
stwa nowożytnego w  czasie pokoju.

7) Szczegółowy rozbić" pokojowej 
organizacji naczelnydi w łam  obrony 
państwa.

8) Szczegółowy rozbiór ustawy obe­
cnej o organizacji władz naczelnych o- 
cnony państwa.

Referent w  przemówieniu swera pod 
irćsł, że rozwdazame zagadnkm.ia o  or- 
gamzacjl wła-dz obrony pailstwa nie 
może być rozpatrywane w  oderwaniu 
cd ustroju danego państwu. W  łanie 
rządu demokratycznego ,m*nćster spraw 
wojskowych zaimiue sic wszystkiemi 
sprawami "brony mara’noj \ z tego po- 
w7odiu jest szefem wojska. Trudności 
wyłaniające się z ustroń1 demokratycz­
nego i parlamentarnego wynikają stąd, 
że minister sprayj wojsko'r/yrch bierze 
indztał w7 życiu polityczncm, a w ięc jest 
zmienuy, względnie zmicniialny, airmja 
zaś wjimaga dla swego rozwm.iu ciąg­
łości pracy metodycznej. Zagaidnienie 
sprowadza się zatem do tego, jak

SEN AT.
W arszawa. 17 grudnia. (P A T .) Kou- 

wetrteję nocztowo - teleeraficzrą oraz 
ka!ejo\yą ze związldean SSSR przyjęto 
bez zmian. Ustawę o zatwierdzeniu u- 
m ew y między Polską a wolnem m. 
Gdańskiem celesn wykonani?, art. 61 u- 
l w #  z dma 24 października 1921 tę 
przyjęto w  bnzimimiu przyiętem przez 
Sejm bez zmian.

Sen. Sza^ski referował swój wniosek 
w7 smarnie przedłożenia ciałom ustawo­
dawczym  projektu us.tawy zw?.lniajacej 
na czas ograaiiczony transakcje połą­
czone z uzyskaniem względnie zabez­
pieczeniem kredytów zagranicznych od 
aodatikowych należytości i opłat. Senat 
przyjął przedłożona rezolucję wzjezm- 
iąeą rząd do wniesienia takiego projek­
tu ustarwy.

Przystąpiono do obrad nad dodatico- 
wyim -kredytem na rok bieżący,

Sprawozdawca generalny budżetu se 
na tor Buzek przedstawił ogólny plan 
naszej gospodarki państwowej, stwder- 
uizając, że co się tyczy dochodów7, to z 
przyjemnością należy stwierdzić, 
że rozwijają • się one lennej, niż 
możjna było przewidywać. Ogólna su­
ma dochodu w  r. 1924 będzie o iakie 2 
miliony u . większa, niż ją prcłir feo - 
wano w  lipcu. Co się tyczy wydatków, 
to wyicaża. one o  40 mili. mniej, niż 
przewiduje ustawa lipcowa, naogół więc 
sytuacja finansowa unzedstaiwia się ko­
rzystnie. Co innego z sytuacją gospo­
darczą. Równowagę naszych stosun­
ków  może nam zapewnić odpowiedni 
eksnart płodów rolniczych. Konieczne 

! jest stosowanie takiej pohtyfci, która 
może uczynić rolnictwo bardziej inten- 
zyw'nem.

Sen W urzcl w  imienńi Koła żyd. zło- 
1 ży j ośw iadczenie, że klub jogo będzie 
| głosował przeciw7 budżetowi.

San. Wioźnick. przemawiał za po­
prawka o  przywrócenie w  budżade 
ministerstwa oświaty 100 zł. skreślo­
nych przez Scim.

Na tem posiedzenie zamkmęto.

JARM ARK NASION.
(Telefonem od naszego korespondenta ) 

Warszawa. 17 grudnia. (K). Dzisiaj 
otwarty został ogólnokrajowy jarmark 
nasion przy udziale z góra 40 w ystaw ­
ców7 z jiiośród wybitnych producentów 
na >iom,
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Przegląd nrasy.
(i.) W  sprawie niosku komisji „ży - 

ra-raowskiej“ , oukarż-ającej b. ministra 
.Kuclrairskuego, zabiera stos poseł Stroń 
'ki w  .Warazawance*'*:

Wnioskodawcy oskarżenia life zdo­
łali wskazać ani artykułu K o rry tu - 
Cji ani jakiejkolwiek ustawy, którą- 
by. b. minister Kucharski naruszył z 
niebezpieczeństwem lub szkodą ratt- 
.s twa, a tylko takie pogwałcenie pra­
wa rn.ogi.oby być poważna i sumien­
ną podstawą oskarżenia.

Tu zaś stan rzeczy był taki: 

Zakłady Żyrardowskie .od r. 1919 
■rżnę były Państwu 47 milionów 

250 tysięcy nik. jask ich . P. Kuchar­
ski jako minister P. i H. w  sierpniu 
1923 ^awarł z 'właścicielami umowę, 
określająca dług, wobec spadku mar­
ki. w  drpdas polubownej zgody, *ta 
f i  mbardy m, p.. które zapłacono w  
grudmu 1923. Tymczasem marka wó- 
waza- daP.i spadała, tak że w  chwili 
zaciągnięcia długu 47 miljonów m. p. 
warta lo 2 miliony 6t>0 fr. zk, a w 
chwili spa ły  nawet polubowne 22 
n 1kardy dały tylko 450 tysięcy fr. zł.

I tu rzecz cała streszcza się krót- 
tco:

—  Wiadomo, po tysiąckroć wiado­
mą, że z powodu spadku marło skarb 
Pajistya ponosił ciągłe i wielkie stra­
ty. W ypadków  takich możr.aby li­
czyć dzT-siątk tysięcy, tj tyle, ile by­
ło kredytów państwowych. A  póki 
nie było ustawy waloryzacji jmej, ża­
den minfeher nie był w ładny nakazać 
spłatę w  wartości złota. Dlaczego w  
tym jednym wypadku. gdy n. M O ra ­

czewski i tow. zechcieli w ytoczyć
'I działa przeciw p. jCtKflgrśkieirmr. ma 

być sprawa. mimo bra,ku ustawy wa- 
yCry^gKrwicj a zatem mocy prawnej, 
oceniana maczei niż w e wszystkich 
rannych wypadkach ?

1 u nar z konstytucyjnej ustawy, 
poważnie pomyślanej i bardzo po­
ważnie pownrijacc? oskarżenie, nie 
można robić igraszki i stwarzać na 
przyszłość takiego rozumowania':

—  Minisf-ra .Kucharskego oskarży - 
ło się. choć sprawa nie była wyraźna 
trzeba i teraz oskarżyć...

Ta drogą zepchnie się Trybunał 
Stanu z jego wysokieero stanowiska 
do jednego z warsztatów walk poli­
tycznych. czego dopuścić nie mo Ina.

* * *

„Poiska Zbrojna*1 ogłasza interesu ją- 
c y  w yw iad z  diowódea korpusu Ochro­
ny Pcgianicza gen. Minkiewiczem. Qe- 
neraf mówił m iędzy innemi.

(ien. Minkiewiicz podkreśla zacho­
wanie s:ę bokrwe żołnierzy korpusuyw—OCTWB— I— W W B—MWW W W M M H

AD AM  NECHAY. 8)

(Ciąg dalszy.)

List pow yższy Stefan wiłaisnorecz- 
nie przepisał, na maszyrće, zaopatrzył 
w  zawrotną liczbę, kreśloną przez ..'tai 
ny gabinet*1 i  starannie zakleił

Nazajutrz w ręczy ł go  Tafesie. Oua- 
witając się. że parsknie śmiechem, pad 
czas gdy ona czytać będlżie ów  poe­
mat niewybrednych jnjigróżek, prosił, 
aby czytane- ojdltożyła do domu. Tarm 
będzie bezpieczniej.

Usłuchała bez protestu. Ostrożnie 'Lu 
stru.inc okobczr.e krzewy i drzewa, za 
jw tata :

—  Nie wiie :pan, ao odpisał?
—  Sam ban: tao jfestem ciekaw, ale 

nie wrcim. Gdyby odmówił —  należy 
oczekiwać rzeczy strasznych, albo —• 
usłuchać.

Tonem nagłego buntu zaw oła fa :
Pan mię chvba chce styaszyć! Co 

on nii może w  najgorszym irazie zro­
bić? Jest mi wszystko jedno i nlie boję 
się. ani jogo ani nikogo.

Oto. budzi sfę iskra —  iraoimyślail Ste­
fa n -  którą trzeba zgasić natychmiast 
Mrfojił powoli, w yraźn e  aku-irtując 
V  zoy wyraz:

•U Pani chyba nie zna FrycHercka. 
i ja go niegdyś nie znałem! Ten czło- 
w ■'jtzporząaza zarsooam śneoitów.

j  fakt. że obecnie już faktycznie gr<t- 
nica jest zamknięta. Mimo, że stty są 
jeiszcze bardzo szczupłe i m>imo. iż 
korpus obsadzający kordon ga etnicz­
ny, nie posiada jeszcze żadnych od­
w odów . I tak przykład: banda, skła­
dająca sjg. z 9 doskonale uzbrośuiiych 
ludzi w  uaieczce na stronę sowiecka 
natyka się w  okólicach Szpuaosów 
pod Krzemieńcem około godziny 18 
(a więc już po zachodzie słońca) na 
normalne posterunki kordonu z naszej 
strony. Mtywianuje się potyczka, w  
rezultacie której banda przedziera 
ste dzięki przewadze liczebnej, traci 
jednak ze swych szeregów 2 ludzi 
ciężko rannych.

Służba jest ciężka. Generał opow.ia 
da nam z zaimteresowapiem, o sa­
mym kar donic granicznym, który bic 
gnie linią tak kapryśna, iż w  wieki 
miejscach przypomina yp n jst znsey 
powszechnie z  ornamentacji szlak 
greek , stwarzając pojedyncze i po­
dwójne „worki**. —  tak że żołnierze 
nasi nazywają potocznie te zdumie­
wające załamania, stworzone chyba 
po to tylko, by imja graniczna i tak 
już olbrzymiej długości była jeszcze 
dłuższa i jeszcze trudniejsza do upil­
nowania o  tem, że linja sama w y ­
tknięta zaledwie, nic jest okopana ro­
wem  t wałem gra,nicz-nj'm, tak. że w  
wieki wypadkach nic można stwier­
dzić odrazu na czyienr sic stoi tery­
toriom.

Żołnierz pełni służbę na postertftrka 
przez 4 godziny, jak dziś w  mróz i 
śnieg w  zwykłym  żołnierskimi latesz- 
czu, gdyż kożuchów wciąż jeszcze 
brak jest dotkliwy (obecnie 20 kożu- 
ohów na 50 posterunków!), i w  trze- 
w is je lf z owójaczami, lo y z  dostatecz 
nej ilości butów długich wciąż jeszcze 
Ięorpus nie posiada, tymczasem po 
drugiej strome hardomu posterunki 
sowieckie pełnią służbę w  kożuchach 
i dobrych wysokich butach. T o  poro 
woranie nasuwające się samo przez 
się a przemawiające w  sposób tak 
dotkliwy na nasza niekorzyść, daje 
temat do drwin j co gorsza agitacji. 
Posterunki sowieckie kpią sobie z na­
szych posterunków i o rzy spotkaniu 
wola ą. Gdzre macic koiiucny! W idzi 
cie, jak miąd wasz nic dba o wras!! 
Nasi chłopcy, którzy tak wysokie

i— ww»— ■»!— 111 —n  i>1 iwąyy uwwwri— aranw — w

których wprost przewidzieć nie mo­
żna. Jedno w iem : gdy zbliży się o- 
statniia pani godlzma, w tedy w e  w  ła­
m em  mieszkaniu w  jakiejś szufUdce, 
na oknie, czy  pod poduszką znajldzie 
para skrwaw iony nóż. Szkoda się w ó ­
w czas bronić; wówczas niech parni po 
prosi siostrę, aby .mówiła modklhvęza 
konający,dr. Cios spadnie z nienacka 
A poszatom! Ma oń tysiąc sposobów*. 
O toczy pat, ią tłumio-m szpiogów. Nie 
będzie jednej osobą'- na- świecie, której 
imogłaby pani zaufać - W szędzie czai 
się bedzie zamaskoiwamy wnóg. Ot na 
przykład —  czeka paini na m.n:c na u- 
ltcy, aż tu nagle oracza panfą zgraja 
najętych uliczników ze  świis-taiifem, z 
wrzaskiem, pani ucieka, a oni gonią 
za parną. Albo tu, w parku. Siedzimy 
razem w-nieczór na ławce, gdy wtem 
wyxyąga sfę z tyłu jakaś ręlka -i chwy­
ta panią za rankę. M oże ro będzie ta 
w-łaśnśe ręka. która (.ipuści na para ko­
lana złow ieszczy, skrwawiony nóż. 1 
tak ciągle, aż db końca, iajk u ludiwik-i 
—  aż do girobu.

Stefan umilkł. Zdziwiła go ireerucho- 
mość Teresy  W  chwili, gdV mówilł o 
ręce. wyciaigah.cej się z poza mch, o- 
czekiw^ał jakiegoś odruchów ego lęku. 
Tymczasem n e d snęła nawet. W  
mroku majaczyła jej czarna sylwetka, 
milczącą j martwa.

Zapalając papierosa, spojrzał w  mi­
gotliwym  blasku zapałki na jej twarz, 

i Ryta szara i .iak skamiemała. Tylkc

maj.t poczucie honoiu, odcinają się, 
jak mogą i, nadraniają mina (na to 
nas zawsze i wszędzie stać jeszcze), 
wołają: my nie baby, żeby się tulić 
w  kożuchy! 1

—  Opiszcie to wszystko —  kończył 
gen. Minkiewicz —  niech czytają, 
niech wiedzą, jak żyje i pracuje koi- 
pus. M ożr choć w  części ułatwi mi 
to moje zadanie w  zaspokojeniu po­
trzeb naszego żołnierza na granicy.

:}: * *

„Dziennik Tczewski** cytuje ustępy 
ciekawej odpowiedzi jaką daje członek 
Rady Portu w  Gdańsku p. Stanisław 
Sławski p. Nittiemu, który w- pis mac u 
iiiLemte.ck.ich i innych szerzy propagan­
dę za zwróceniem Niemcom Gdańska.

W  .propagandzie taj p. Nitti stale 
używa tatccgo „porównania**: „Praw a 
Poiski do wiasraego w ybrzeża i do 
Gdańska są lówraic niedorzeczne, jak 
byłyby niemi pretensje SzAwmcarji do 
Marsylii lub Oefnri“ .

P . Sławski odpowiada b. premjferowi 
włoskiemu następująco:

Pomijamy, że Polska co do powierz 
ohnii. kraju i liczby ludności zajmuje 
w  Europie —  nie licząc Rosji —  pią­

te nucjsce, a Szwajcaria z swemi 4 
mJjoiiami ludności i 40.000 kwadra t o - 
wwch kilometrów .powierzchni na­
leży do najmniejszych krajów wr Eu­
ropie, —  powtarzamy, że pomramy 
ten argument, gdyż w  ocenie natu­
ralnych praw do życia i rozwmiu 
państw*, argument siły i wnelkości nie 
powhpen grać roli.

Polska ma bowjćm przyrodzec.e 
prawa do w-łasnego wybrzeża i do 
dostępu do morza przez wolne mra- 

. sto Gdańsk, a Szwajcaria ich niema 
względem Marsylii i Genui: or.au a
etnograficzne, geograficzne, komuni­
kacyjne i historyczne.

Sześć północnych powdacow P o ­
morza: pucki, wejhero-wskii, kościer- 
ski, kartuski, tczewski, staregrodzki 
miały zawsze przewagę ludności pol- 
sko-kaszubskiej nad niemiecką; za­
miast przytaczać liczne cy fry  stwier 
dizamy. że do parlamenm niemiec­
kiego w latach 1S71— 1918 w  P'C 
tnastu wyborach wybierano w  tych 
0. powiatach wyłącznie posłów Po- 
laków, nigdy Niemca. Parno N ittyjezy

ocz>. szeroko otwarte zdawały się 
zgłębiać otchłań bez dna.

Delikatnie ujął ją za (ramię i ,Pod­
niósł. Daita się prowadzić rż d'o bra­
m y domu, aż do mieszkania z  habl.cz- 
kąri,Teresa Ungrot". Zostawiwiszy ją 
tam pod d^ziwlaTrri, Stefan zbiegł szyb 
ko na dół.

VI.A
Listy

Od dtra tego. t. j. od 19. puźdizicr- 
nika Te/resa nie dała znaku żydd. D o­
piero 22. listopada nadszedł list — w  
podlyójncj kopercie i —  wr dpitaitkiu o- 
wdiręty i zaklejony w  Ciemna lóbikhę. 
Zdaje śję że nailgłębsize tajemnice sta­
nu nie by ły  irówmie cli-rcreouc przed 
niepow chanem okfem.

Po liście tym napływały w  niere­
gularnych odstępach czasu dalsze, za-, 
wsz-e jtrduakiofwo starannie opakowane. 
Stefan, a:eszący sie t>m spokojemu, jak 
rekonwalescent zdirawieni, przezna­
czył1 na Kbty '1'eresy sij>cc.iama, sztucz­
nie zamykaną szkatułkę. Interesowały 
go one z  początku i  bawbły. Ciekaw­
sze ustępy zakreślał i nuimerowiał, naj­
ciekawsze wypilsywał w  zeszycie, za- 
tjdułowmnym „Sprawa Teresy Un- 
grot“ .

Nabrała tą sprawa dla niego warto­
ści eksperymentu.. Czuł sie uczjmym, 
który pold’ szfclciiii baca wijące się kon 
wmlsyjme serce ludzkie. Odsunąwszy 
od sk-bhe wiszelkće osobiste n:ebezpie- 
czenstwo, ze skupioną uwagą śledizł 
skutki ytywcidnego pw-ocesu. W  stu-

istnieje w  Marsylii lub Genu' Ludarośc 
szwajcarska i czy stawiały kandydi- 
tów na wryboiry do „Palais Rourbon* 
lub „Monte Citorio**?

Ludno-ść polska „przyrósł. do 
W.iisfy, kości pacierzowej krain, mie­
szkając nad nią od źródeł aż pra- 
wśe do ujścia, bo do hczew a —• 
Szwajcarią panuje tylko nad z.odiami 
ale Rouanu i —  Renu —  W  -p':r 
tkwi klucz do znoziumicińa zu.pelnic 
odiidennego położenia gdegrafiozne • 
politycznego.

*  * *

„Gazeta Gdańsk?*1 pisze z powodu 
utwarcia „Dotn-n I\)lskiegc“  w  Gdańsku

Że wszystko nic szło dotąd try­
bem, który został w  całokształcie 
wtidkiieh planów zakreśLony, dizłalo 
się to z powodu nieprzczwryciiężo- 
nych wprost trudności, z powodu fi­
zycznej czy technicznej niemożliwo­
ść; spajania i objęcia całokształtu na­
szego życia. N etylko poszczególne 
jednostki, aie i poszczególne stowa­
rzyszenia, organizacje polskie, które 
powinny być między sobą w  ustawi­
cznym kontakcie, szły luźno, szły 
poniekąd każde swemi oddiziclnemi 
dr.ogam1', gdyż nie było nawret sposo­
bności i możności stykania i spotyka 
nia się w jed-iiom i tc-m samem miej­
scu. By? to najfatalniejszy hrak w 
nasz cm życiu narodowem, odczu­
wany przez wszystkich kierowników* 
i prezesów Gminy polskiej, z których 
każdy z osobna marzył o stworzeniu 
wspólnego dla wszystkich ogniska 
stworzeniu „Domu Polskiego**. W o ­
lami? o Dcm Polski nie ustawały 
przez cały szereg lat i ostatecznie te­
raz dzięki pomocą i Staraniom p. ko­
misarzy generalnych pp. Phioińskic- 
go i Strassbuirgera, dzięki wspania­
łomyślności naszego rządu myśl stwo 
rżenia Domu Polskiego przyobleczo­
na zo-stala w  cz j n i wczoraj byliśmy 
świadkami uroczystego aktu poświę­
cenia przeznaczonego „Gmare** gma 
dni. Dum to wspaniały i okazały. — 
zastosowany dzięki zabicgliwości i 
niezmordowaiiMn staraniom obecne­
go prezesa Gminy p| Jaaia Kwiatko­
wskiego i pomagającym mu w pracy 
członkom Zarządu Gminy, do potrzeb 
naszych towarzystw, naszych pol­
skich organizacji i ujaw niania w  gro­
madnych zebraniach, naszego życiu 
polskiego. Są Też sale' odczytowe, sa 
sale, nada.ia.ee się do przedstawień — 
jednam słowem mamy obecnie ogni­
sko. mamy przytulny nriy dom 
gdzie będziemy sie zbierać, radzić,' 
czerpać siły do dalszej narodowej, 
zbożnej pracy.

djrnn tern były  fe ty  jedynym dowo­
dem na prawdziwość wypa-ku, któ­
remu trudnoby dać wiarę.

Stefan nic należał do ludzi uczucio­
wych Jeśli kochał hbadyś h*b mógł 
kochać, intellekt ciężył nad uczuciem, 
przygniata!' jc i usta-wOczn&r, mzy. każ- 
dem uniesibniiii przypominał, że isE**e- 
je i czuwa. Bindlząc miłość u innych, 
oporował Stefan środkami świadomy­
mi. Instynkt zastępował logiką. S:,eb'e 
samego analizował, rozratrywalf 'r kon 
trolowa? nawet w  chwdlaicli, gdy re­
szta ludzi wyłącza cent-alę jiióz-gowa 
z życaa nerwowego. Nfe dawało mu to 
szczęścia. Bolał? nad1 tern, żc mrozi so­
bie i psrae chwile oezpowrotne. Ale 
jeśli marzył o zupełnem, niepndziel- 
nem oddianiu się namiętności, jeśli po­
stanawiał zaipioimntoć. najbliższa spo­
sobność przekreślała 'wszelłćc posta- 
'now.jgnla Czując mocraeNze pwlsoiwa- 
ifie kirwi w  skreulach i budzące ' się 
pragnienia —  myślał o termometrze.

Idąc tą dnoiga, go,tóv* byił miłość 
traktywać tylko laiko dośwrindiaz/onie. 
a siebie jako sprawcę i' kronika,rza. — 
Rozpalić ja, a potem usunąwszy się — 
śledzić i  notować. T w o rzyć  kategorje 
i typ y : ta reaguje w* ten sposób inna 
w  inny. Ta  bledbie, liinna rumieni się- 
Ta zapomina, druga pamięta, jedhia 
cierpi, inną szuka zemsty. Przcdmro- 
ten' doświadczeń imało być samo ż y ­
cie, jego prawdziwe bGe i radości i 
udręczenia. A  taikżo —  Teresa Ihigrot

(C. d. u.).
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Z SALI KONCERTOWEJ.

Koncert ku czu Chopina
Staraniem Bratniej Pom ocy przy 

Szkole muzycznej mrf: I. J. Padef&w- 
skiego odbj 1 się oaigdaj koncert ku 
•uczczeniu 75-letniej rocznicy śmierci 
F ryderyka Lfrop&na. Wspałudznał w 
koncercie oibjeii pp. N. Kwiecińska (for 
te pian) Fr, Platówna (śpiew) i dir. L. 
Barth (stowo wstępne).

Dr. L. Baitffli w  zwiozłem, ireści- 
wem i ze swadą wypowiiedteianem 
„słowie wstfomem ‘ przypomniał naj­
ważniejsze szczegóły życia. Chopina 
oraz omówił charakter Jego twórczo­
ści.

P  N. Kwiecińska zaszczytnie znana 
paniftka wykona/ia szereg dzieł Cho­
pina jak Fantazja on 49r Ballada op. 
47, Puksiez op. 71, Fantasie-Imirom 
ptu op. 66, Scherzo o p . 31, oraz inne 
u o wory jak Walce Ftudy śtd. Zalety 
gry p. Kwiecińskiej są cgókie znane, 
zwTÓcę więc tyłku uwagę n? baiidzo 
ioferze opanowana technikę, jpdnne u- 
derzejilśe spokój i pewność, interpre­
tacja iesr poważna i solkMe przearr 
ślama.

P. Fr. Płatówmn, artystka opery. od 
śpiewała Chopina: „Piosnka litewska1*, 
„Moja nesaozorka11 i „Hulanka-1. Pięk­
ny głos śpiewaczk, zyskał uznam > a>u- 
dyter-jum

Akompanfowaf dysLretnie i muzyka! 
nie p A. ilarasowski.

Publiczność zeorała się dość. liczme 
i nie uzczędlzifra oklasków pod adre­
sem wykonawców. A. Ai.

Przeuwp&śstwowa robota 
nr szkole.

Jak już pisaliśmy, krąży masowo pc 
wsiach broszurka ruska „Z  chaty do 
chaty! Z iąx do rąik!“ . która głosi boj­
kot szkól polskich, języka polskiego 1 
nauczyciel; Polaków. Dzieci mają: „nie 
odpowiadać w  polskiej mowie, a na poi 
skie pytania daw ać,jedną odpowiedź: 
Nic rozumiem, me znam. Nie pisać ni­
czego i nie mówić w  polskiej mora ie. 
Niechaj s,:ę dziatwa domaga od natu- 
czycroK, by opi mówili do ivcj tylko w 
jej ojczystym języku, by w  szkole 
wsi.ynrkie napisy i tablice by ły  w  iifkra 
mskiej tnuwiie. W  żadnych świętach I 
uroczystościach potekSoh nie brać naj­
mniejszego udziału, nawet w tedy nile 
orzychodzić d© szkoły. Tp wszystko 
wolno robie naszej dteLtwiie i za to nie 
wolno nikomu jej kairać Jak tak postą­
pi dziatwa . i mrfiadtobż, będzie przysz­
łość .należała do nns“ . „Ukraińska dzia­
tw o! nie daj się mczem i n t t n  zastra­
szyć '1. „Nasi ludzie! w  mektóiych po­
wiatach już pokazaili jaik umieją karać 
szkodników i niszczycieli iskrauńsikóe] 
szkoły’*

Dalej broslzhra podaje, że iest w e 
v. schód p.icli naszych województwach 
3.0C-0 nauczycieli ruskich, a ta o lbrzy­
mia liczba (w  -istocie jest ich ponad 3 
tysiące i to —  rzecz niesłychana! —■ 
więcej, ir ż  było np. przed 10 laty) niie 
zadowala Rusinów7. Broszura każe 
zmuszać „poLskich nauczycfelii (nauczy 
cieiki) do wymtiestenia się d’o Polski, 
między swoich ludzi —  Mazurów ii zo ­
stawienia (mno bierna) wolnego miejsca 
dla naszych rodowitych nauczycieli. A  
to można osiągnąć tylko przy przepro­
wadzeniu netu ego i -rwo oglądy a cego 
się na rrc bojkotu11.

Napl-sai? tę broszurę Iw'an Leszczyń­
ski napędzony nauczycie1, wydruko­
wał ją we Lwowiic i rozesłał ma.sowo.

„Bojikot11 jest i tak często w  sako-- 
łacli ruskich, to z  braku opału, to z nie­
chęci posyłania dteieci do szkoły, które 
w  locie wolą paść bydło, a ponieważ 
jest tu ruska szkoła w  każdej wuosw- 
czynie mc się nie stanie, Ijeżcll tych 
szkół 'trochę ubędzie, a Pieniądze pój­
dą dla nowszych polskich szkól np w 
NowogrodLdreni, zw łaszcza, żę Rusńnl 
prawie nic na szkoły nie łożą, chód 
.gminy są do togo olioraiiązane. Ruskie 
towarzystwa bały siię tego roazwuM a 
żeńskich Wyskoków obłąkanego hajda-

L  U  S  Z  E W  E . L  U  R . . Y  n a  p l a s z c s e
— — najmodniejsze 'w e ł i a y  i  j e d w a b i e  na suknie
n69.51 ~  ' w ibrzym m wyborze poleca
Fa A a to n i łE R A  Lw ów , — ul. h a licka  lO.

W i e l k i e  d z i e ł o  w y t t f $ r a i  „ G r ! f f i i h - F i im ' ‘  w  L o s  A n g e k i s A
Dramat seiisacyjno-zyciowy w 5 „ktach, nowy etap złudy osiągnięty wspaniałą leciu.iKą

kinematograficzną: 8126n

1 I O S W m c z y i t a
( h a m a n a  l i l j a )

W głównych rolach: Liljana Oi-B i Ryszard Barttknes. Genjaina gra artystów. Jaka 
uzupełnienie; MATrH RUGSY na Oiimp]adzi : STANY ZJEm OtznNn ■ AMERY (A.

malJi i nie dały mu swej firmy, dlatego 
wydrukował on tajnie broszurę sam, 
ale ogłosił w  „D ile11, że w  sprawie ak­
cji' szkolnej należy się zgłaszać: hvan 
Leszczyński, Lw ów , ul. Murarska, a 
już na samej broszurze nie wydruko­
w ał1 swego nazwiska, by się wykręcić 
od oapowiedlzuihiości. Jakoś iest pew­
ny, że w ładze wobec tego do niego się 
nie dobioira i zdraj-aza robota ujdzie mu 
bezkłuruńe.

Oczywiście śmieszne Jest przypusz­
czać, że nauczyciele ruscy, do których 
o.n główmie się zwrócił, zorgarraują 
n.oikot polskiego jęzwika jawnie, gay.ż 
będą się tego bak i on san1 zresztą nie 
ważyliby się na to, gdyby' Wuiał posa­
dę. Będzie natomiast szło dal ej tajne 
podkopywanie polskości jak dotąd, pro 
wadzono głównie przez ogmornną masę 
nauczycieli ruskich. Co na no w ładze?

zagranicR.
Każdy naród, każde państwo ma nie 

tylko prawo, lecz ma i obowiązek roz­
ciągać opiekę nad swym i .rodaka,mi, za 
tnieszkalłyTnt pdza granicami Państwa. 
W  spełnieniu tego obowiązku w yprze­
dziły nas od dziesiątków lat w szyst­
kie narody' cywilizowane.

W  państwach zachodnich radaidlz© 
państwowe mganl-zirją opiekę za po­
średnictwem specjalnych nnimsterstw 
dla ikolonji. Niezależnie od tego. samo 
społeczeństwu w  tych państwach po­
dejmuje wydatna akcję w  dziedzinie 
pomocy rodakom poza granicami ,ura 
ju.

Francja posiadła sioereg Enstytucjf, 
jak: „A li Jance Fr-ancalsc'", ,.Oeuvre
frairacaise11 etc.; W łosi mają rozległą in­
stytucje „Societa nazronale Dante A- 
lighieri'1 nazywaną powszechnie „II 
Dante11; podobnież społeczeństwo an­
gielskie stara się otoczyć swych rada 
ków poza granicami państwa najtro­
skliwszą opieką i Niemcy od dziesiąt­
ków łat mają ca ły  szereg instytucji 
„Scłw łyere in11, „Deutsckturnsbund11 etc.

Społeczeństwo polskie od dawna od­
czuwało potrzebę zorganizowania o- 
pieki kulturalnej nad skupienia/mi pol­
skiemu, istniejącemu' poza granicami po 
litydznemi kraju i pcwolania do żm ia 
w  tym celu centralnej organizacji, sku 
piającej i koicrdyntiiacej dotyichczaso- 
y\'e 'rozb‘eżne działania Podjęcie tego 
zadam a przed wojną światową, w 
czasie naszej nie woli, nie byrło w yko- 
nalnein wobec owetzesnymh warun­
ków  politycznych. Obecnie, gdy Po l­
ska odzyskała niepodległość, gdy po­
mimo różnych ricidomagań utrwala się 
z  każdym dniem państwowość polska, 
sprawa ta wysuwa s:ę na i>ierwszy 
dati, jako jedno z  najistotme.iszych za­

dań, bezpośrednio i wiązanych z  pol­
ską ideą narodową i państwową. W  
kwietniu 1922 r. powstało w  Krakowóc 
„Tow arzystw o opieki kulturalnej nad

Polakami zatnieszikałytrii zagranicą im. 
A. M ickiewicza11. Statut podpisali: W . 
Trąnipczymski, A. Ponilkowsfcł, K. Skir 
munt, ks. A Szlagowski, .T. Kocha­
nowski i A. Osuchoiwski.

Tow arzystw o ouejmnje ogromny 
■obsza”- działalność. Rodakow naszy ch 
poza granicami Państwa Leżym y prze­
szło 8 rni’ jk>nów. Olbrzymia cyfra yv 
zestawrienitt z ludnością Państwa. W e  
Lw ow ie, podobnie jaik i w  innych 
wieiitóch miastach polskich powstało 
„Koto Tow arzystw a Opcnki kultural­
nej nad Polakami zanifeszikałymn za­
granicą im. A. M ickiewicza' . Koiło 
lwowskie pragnie rozwmąć energiczną 
działalność ażeby' przyjść naprawdę z 
pomocą braciom naszym poza grani­
cami Państwa. Ufamy, że pairjotywz- 
ny I .y d w  pop~ze nasze Usiłowania.

Zwracamy'' się urzedewszystkiein 
dó spiołeczenistwa miaKta Lvrowa z 
■gorącem wozwamem do napisywmma 
się na członków $Coła Toramnzysty'a 
Opieki Kulturalnej11.

Biuro Towarzystwa rrriości się tym ­
czasowo w  Srndykacie Rolniczym, 
plac Mariacki1 10.

Do wielkiej r rozległej akcje do Ja­
kiej przystępuje nasze Koło, potrzeba 
p5emędzy, książek ? czasopism a prze- 
dewszystkiesn nottrz<rba silnego jx>par- 
ć a  'inó-ahwgo ze strony społcczeń- 
stw  a.

Do czynu w ięc! ;
A  braciom naszwn, którzy cierpią 

jX!za granicami; Państwa i daleko na 
obczyźnie rzućmy słowa otuchy7 i za­
chęty7 — słowa poparte męskim c zy ­
nem: „Polska o  W as pamięta!11

Tym czasow y W ydział- Ks. infułat 
dr. Józef Zajchniwsiki, Ludbmiiłą No­
wicka. Adlam Smoliński, Dr. Jan Ro­
gowski, Stefan Kocnarnicki, Kazimierz 
Powfidzki, Frazm Ostrowski, Stani­
sław Kotula.

Z ruchu wydawniczego
* Dr. Irena Lińska. „Z  mikrobiolo­

gii rolnej i pirzemysliawei11. Ćwiczenia 
praktyczne z ilustracja mi. L w ów  1925. 
Książnica - Atlas. Str. 104.

Autorka poldaju w  sposób metodycz 
ny szereg ćwiczeń z  zakresu najważ­
niejszy oh izSugadnień z  mikrobiologu 
przemysłowej f  rolnej -wraz z 4ql? sa- 
moJzieł.ie-m noziwiązaniem. Temat mę­
ty naukowo. Jętzyk przystępny. W yda 
ule staianne. Książeczka ma wielką 
wartość dla studjuijlących wicdlzę rol­
niczo - przyrodniczą.

* S. Barbara Żulnska. „A.n o ł Stróż1" 
opow ’ladan-:a dla d)z.eci. W ydanie II- 
przerobione z łlustracjam: Szyrajerów 
ny. Lw ów  1924 BJbljcttejea Religijna.

W śród powodzi utwiorów najnow­
szych dla dzieci wyróżnia się zbiórek 
opbw M ań  S. Żahisklej rzewną pro­
stoto i wzniosłą ideą praw dziwie 'ka­
tolicką. Anilcł Stróż toiwairzwszy dfeicc 
ku w e wszystkich otoolicztiośolach je­
go życia, o.rowa<M drogą cnot1/ do 
Boga., czuwą nad niem i od wszclkiou 
niebezpieczeństw chroni Jakże inaczej 
wygląda ten jajsny dnieli otrekuńczr 
niż wszelkie potw7ory, skrzaty7 demo­
ny, ktÓTe Ę Ę  w  ostatnich czasach na­
szą literaturę dla dzieci zaśmieciły!

(kr.)
* Ks. D. Bączkowski. „Krótka histo­

ria Kościoła rzymsko - katolickiego". 
Do użytku młodzieży Wydanie 6-tc.

Lwów 1924. Książnic^ - Atlas. Sti. 82.
Bardzo przystępnie opr icował autor 

dzkje Kośclóla katolickiego, ze szczc- 
gólnom uwzględuieoiiem srosunków w  
Polsce od caimowadzenia ch)vx-śc:jan- 
stwa do czasów najnowszych. Książe­
czka posiada wartość rreiylho dla m:o 
dzieży. Poiwńnaw się or.a znaleźć w  
każde: czytełm hidlowej

ł  Anettq \7. Droste - Hiilshofi. „Die 
Juden-bnche11, opracował Karol Zaga­
jewski. Lw ów  1925, "Książnica - Atlas 
Sfer. 78 hi 8-o.

Jest t,o 3-ci /. uzędrt tomik bibljoteuz 
ki niemieckiej, przeznaczone; dla uczą­
cej się młodzieży7. W ydaw cą zaopar 
trzył tekst w  niezbędne objaśniania, 
podlał szereg pyitar 5 umAćcil sSownlk 
iiitidniejszych ww razów ."

0 walk? i  chorobą raba.
Polski Komitet do zwalczania raka, 

mający siedzibę w  Warszawie, zwołał 
do stolicy Zjazd dla omówiiema i 'zor­
ganizowania w  calcj P-olsce watki z 
choroibą raka, W  zjeździć, lotóry od­
był się dnia 14. bm.. w zięli atózaa-ł za­
proszeni delegaci z Łodzi,1, Lwowa, 
Krakowa, Poznania i Wflna, członko­
wie komitetu warszaw sldego, nadto 
delegat Gen Dyrekcji Zdrowia, W y­
działu Zdrowaa Magistratu warszaw7- : 
skiego, przewodniczący7 Związku miast 
i Sn. Ze Lw7ow7a byli obecni pnof. di. 
Nowicki, doc. dr. Bocheński i dr. Mei- 
zeis. Głównym punktem o*orad była 
sprawa organizacji ogólnopaństwow ej 
do "walki z tafciem Odnośny referat 
"wygłosił doc. dr. Starłing - Okuniew­
ski. Dotąd istniejący Polski Komitet 
do 'zwalczania raka ograniczył działal­
ność swą jedynie do miasta W arn a - , 
w y ; według nowego projektu mają 
być powołane dar żyd a  podkomitety w  
W arszawie, Łodzi, Lw ow ie, Krakowie 
Poznaniu i W ih fe , centrala organiza­
cji ma mieć siedzfoę w  W arszawie. — 
Działalność komitetu centralnego i pad 
komitetów m3 polegać na uśw iadamia 
niu ludności o chorobie ratra, na poru- ' 
czanru jej o po tuzem e wczesnego zgla 
szania się w  przypadkach rndejrza- 
nych, celem leczenia f wyieczemira. U- 
świadainianie - to należy7 patzeprowa- 
dzać sdotwe;ni i to zapomocą w ykła­
dów popularnych i przystępnego spo­
sobu pouczeń, w  ozem miałaby zna­
czenie dofiniósła współpraca kleru i na­
uczycielstwa. szczególnie o ile doty­
c zy  to ludności wiejskiej. Wyldlarwa- 
nic odpowiednich, przystępnie napisa­
nych broszurek jest dalszym sposo­
bem propagandy na polu watki z  fa- 
kiem.

Dla celów  "■otzpciznawczych i tećfi- 
uiczych mają być-zakładane P .zycbod - 
nie rakora7e saimotiStn'e lub przy istn ie-'  
jących zakbd?jch lecznićzy7ch w  w y­
mienionych w yże j ośrodkach, t. zw 
przychodnio rakcwe, które daM c zao­
patrzeniu w  anara+y Roentgena i iad 
(Cui-trterapiaiL będą m ogły nraęatzy/ «n- 
nc-mi stosować leczenie promieńnefirtl. 
Pcdkomitoty będą też dążyć dc otw o­
rzenia osobny ch sal w  szipEitaladi, pitze 
znaczonych ra7ylłącznie dla chorych ra­
kowych Niemniej mają one rozwinąć 
cl :-'ala!iiość celom zapobiegania rako­
wi. zw łaszcza w osadach fabrycznych 
i przemysłowych, jak np. ns Górnym 
Śląsku.

W  -dalszym dągu obrad przedstawi­
li d ek ga ć  obecny stan walki z rakiem 
w  poszczególnych częściach Rzeczy- 
nosmlitej i ze sprawóMdań 4ych olkaztu 
je sie. że sprawa -ta u nas na ogół jest 
dość zaniedbana, chioćaż nie brak usi­
łowań i poóuynciń na połu -walki z ra­
kiem M iędzy ituncnr rodnlesmno ko­
nieczność przcprowaUizcnia statY-styk! 
raka w  PoLsce;' przygotowalnia do niej 
są już w  toku.

Po przeprowadzeniu -dyskusji o ży- 
Yvi-onei •’ wyczempuitocej po-wz-ięto kilka 
uchwal, a przeprowadzenie » l i  odda­
no W ydział m i  Polskiego Komitetu 
dla zwalczania raka oraz 'koinisj;, w7 
skład której w eszli poszczególni dele­
gaci w yże i ^^yjeińonyeh  mia.st. 0 - 
tateczne zerga,n>owunie podkom:re- 

i-ów ma nastąpić do 1. marca roku 
przyszłego.
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Narzekamy azęsto na uczonych na- 
szysĄ, że zalęci wryłączn:e siwoją spe- 
c alna dzieictóąą badań nie intprastńa 
się życiom bieżącem i nteblorą wmem 
udaiafu. Poważni fachowcy, ramują­
cy/ sio o swe nie tylko W, Pracach 
naukowych, istoto e nader nzaidiko za­
bieraj?. sr'os w  kwestiach. aktualnych. 
Sa za to badacze —  zw łaszcza Ayśrod 
radykałów poł'tyczn\rch —  którzy a- 
srfują w  sposób przynoszący ujmę po­
wadze katedry uniwersyteckiej. Ludzie 
ci, wypowiadając się poza sw en rp rzy  
czynkami historyememi ^.zy* filotagtoz 
nemi nie zachowują najprymitywniej­
szych zasad Ścisłości myślenia logiki 
rozuim- rwania i uczciwości argumen­
tów.

Do iaMch naukowców i do takich w y  
powiedzeń należy prof Ganszy nioc 1 
jego w ykłady o .,numerus clausas".

P. Ganszymiec jest esałowk krem sen- 
tymentalrym — można mu w ięc w y ­
baczyć hypertre^ę gorących uczuć dla 
„narodla wybranego", uczuć przelewa 
jącyfch się obfrcir poprzez karkołomne 
wy w ody o  antysc nityżnre. Trudniej 
mu wybaczyć. że jakkolwiek przyzna- 
je się leszcze na razie do polskości, o- 
ba wykłady tchnęły odrazą i nogardą 
— żeby nie powiedzieć iii ma’ ritśoią —  
do wszystkiego co  po skie, ale nie w ol 
no profesorowi uiniwe^SAdetu, który co 
Idhwla zaznacza z pedanuką zarozu­
miałością, że jego stanowisko jest „je­
dynie naukowe", że jego wmuask są 
,,jcdy rae słuszne", dowodzić tazjy w  
taki sposób, jak to uozymuno.

Z uczuciowej postawy prelegenta 
wobec tematu wynikło przedewszyist- 
kicm 'ed^o ogromne ułatwienie rozu­
mowania: caifa wina w  kwestii ży- 
ćowsidej leży po stronie Polaków  
(Którym przy tej okazji narwynrrólano 
z wmodzoną „szewską pasją""); w łaśoi- 
wości żydów, którzy wywołujią wszę­
dzie antysemityzm nie są nibaem zxtro 
żnem, gdwż tłumaczą się same psy­
chologią i hrstoj-ją. Otóż to, historia.

Prof. Gansz gnieć staw a tezę ogólna: 
narody podbute przyjmują kulturę zw y  
dęsców . Popis erudycji —  przykłady 
E wszystkich częśc. świata „pigmejo­
w ie" i nnuizyini, groch z kapustą. W nio 
sek „jedynie naukowy"; -tdsdd poziom 
i wad;, życaów w Poisce to także w -  
na Polaków, ktęjrzy [Jako ,f>auoiwśe“  
narzucili zydlom - niewolnikom swoje 
brzydkie przyw ary.

StewSając itezę, z  której ten „iedlynfc 
a!uszny" wniosek w yp łyn ą ł napomniał 
p. kierownik „senrnariuim kultury sta­
rożytnej", że podbita Grecja naiteuicl- 
la swą Kulturę zwycięskiemu Rzym o­
wi—a nie odwrotnie Gdyby miał le­
piej u ' parn-ycir historię naszą byłby 
riKrże w* tdiział, że Lttwa podbiwszy w  
•w. 1 4 -tym Ruś przyjdą jej kulturę — 
a nie odwrotnie. Nte wolno w ięc tłu­
maczyć ogółu właściwości żydowskich 
właiściwości wybitnie specyficznych — 
rasowych, kulturalnych i1 religijnych 
wpływem  piciskilm.

Młodzież polska — m ów ił referent — 
domaga się wprowadzenia zasady „nu 
imerus clausas", gdyż pokutuje ,w niej 
d.ch dawnej szlachty duch pr/ywde- 
jn i panowania nad b sinym nrówolni- 
kfcip — chłopom i żydom. W prawdzie 
witżnv oyszyiscy, że wśród akademi­
ków ogromny oUsetek stanowią dkie- 
a  rodzin chłopskich i robotniczych w ie 
my wszyscy, że tu o całkiem mne rze 
czy chodzi, ale prelegent usiłował nie­
sumiennie kosztem prawdy a logiki 
przesjmąć panibtem na inny teren, nie 
,mający nic 'wspólnego z wiłaśchyem 
podłożem sprawy „numerus clausus".

Pomijamy inne, nie wytrzymują,cc 
krytyk: ..naukowe" twierdzenia w
Oańszrćca, pomijamy cytow anie pnro 
starzałych Jcciryi, bezkrytyczne opero 
v/anie po wiem. cłw> wpeam aiwo&iairu

itJ jyaby się ■za-trrzytmać na jednej rze­
czy. Prelegent w zyw a ł ,do walki z „nu 
meruis claiusus" w  imię kultury. Zapy­
tujemy; czy ;na do tego praw o czło ­
wiek, który będąc sam pozbawiony 
kur.Lfry: nie może jej trafnie pojmo­
w ać? ~  - 

Erudycja j  przyczynkarstwm molo- 
giczne nie dają patentu n? .«»Joiwieka 
kulturalnego. Na to trzeba m ’eć prze- 
dewsizystkiem wrodzone lub nykszialł 
cone pocz-usciię talktu, przyzwoitości ł 
miary, trzeba umieć nart owa c nad so­
bą O te zalety nie posądzi prof. Gam- 
srryńca nikt, kto słyszał jego wykłady.

Trywialne, ordynarne ćp.vcipy pod ad 
resem reFgjii i  Keśoioła, obelżyw e *> 
dezwunia się o rządzie (w- szczególno­
ści o wicemiinistirze Łopuszańskim) i o 
działaczach obozu narodowego py ły  
dobro d!a ulicznego aguatora, ale nie 
A',’ ustach profesora wszechnicy Iworw 
skiej.

bbtnowoli przychodzi czasem na 
myśl refleikMa że może słuszność (rnśal 
Stanisław TarpAwski, który podobno 
nmiwSał, iż dobrze jest z ludizi nie- 
ośw'leconych robić głow y, ale nie m? 
nic gorszego jag robienie z nrich pół­
główków.

Rsla „^zyfelni a y e n M j e f .
Przed la y  życie społeczne, stówa- 

irzyszeniowc hvow”skiej m łodzieży bu­
dować rctepoczęia i ',ro5feudawytwała. v,r 
coraz nowych gałęziach nv  m :arę roz- 
rosfu pomzeb — „Czytelnia akademi­
cka". 1

Z mej w yszed f i o nią opierał się 
potężny ruch idccWo - ipoht’ ozny 
przez dziesiąrki lat. Ona zainicjowała 
sto \airZ5 'szenb naukowe młodzieży i 
ę<! j e j ; ,kółek" w yw odzą  się obecnie 
isrrńejace koła naukowe na umw’crsy- 
teeie. Z „Czyteln i" wyszed ł prąd1 o- 
świa-towro - społecznej działalności mło 
dzieży i luizewnętrzndł się \w Alcadami- 
-kiem Kole T. S. L. przy „Czytelni a- 
kad" , Czytelnia'- w reszcie ogniskow-?. 
ła życie kulturalno: artystyczne i to- 
w rarzyskró, propagowali krajoznaw­
stwa i sporj av tych dawnych odle 
ghroh czasach.

Inicjując i rworząc szereg stowaimy- 
szeń dla zrealizowania celów  av roe- ' 
małfycb -ifeiedbinach życia „Czytclrua" 
zatrzAmiAwala zarazem rolę centrali i 
dzierżyła ogóbe iego kierownictwo. — 
bfce dopuszczała do rozpraszania AA-y- 
s;łków, strzegła podbału pracy i po* 
iywa?a, gdy zasizła tego potrzeba do 
współnyc-h celówt bardziej ogólnspH 

Tak w ytw orzony av zgodne z po­
trzebami on^odzbży organizm jej 
życia zborow ego dogcjdin? się okalzał 
formą rozwoju, bo przetrw>ał iziesią- 
tki lat i korzystne wyróżnia; ś/odo- 
'"dsko lw'owisiWietii młc dzieży a mdlemu- 
cJóej od innych.

Mpi z a w d z i p a  P?3sfei Mąiń 
^ r .  przewodnicko £10.

Kwest:a noiwego prezesa C1E. bA'ła 
akiualna już na rok iwzod Kongresem 
av Wa-szaAAtie tj. oid chwili, kiedy w ia 
domem sfę stało, że p ierw szy prezes 
Konfederacji, Francuizi, p. Gerurd, zrze 
knie się tej funkcji.

Początkowy* aspirowały do spadku 
po p. Gerard C ze.chosfoyvao.ia i An­
glia. Z AAuosną dopiero roku bieżące­
go po zanewnleniu poparcia Czecho­
słowacji, która zrzekła się irówncdro- 
śnie swroj kandjrdabirAą delegaci nasi 
na zjeździć AAr Pairyżu zdecyrdoAvaIi 
się na AAysuniętą przro Belgów  łoon- 
ccpcje polskiej kandydatury,

W  reru ltare na Kongre.s:e stanęły 
naprzeciw siebie av w a lc ; o prezc-ui- 
rę: Anglia i Polska. Polska wygrała, 
otrzymując za sobą g®osów iedenaiście 
pr^eciA-e orrrtiu paidlym na rzec z  An­
glii-

Za nami g laaaw ąły: Beigia, 1 rąb-
cja, Czechostorwacja. JuigosPw.ia, v  io 
chy, Rumunia, Vóęgr\, Turcja, Lu- 
kse’r*biuir,„ Bufg?ria i Polska.

Zn Anglią: Szkiocia (mająca- s to i od­
rębny). ŚzA'.’ajcac'.'a- Szwecja, L o i wa, 
Estonia, FMandija.. Daaja i Auglja.

Jak Avaad<xnio Konfederacja poety­

cznie zaw :cra av sobie dwa obozy : 
tzw. aliancki i neutralny z Anglią na 
czele. Decydującą dla tego pod wał u 
jest 'kwrostja stosunku do Niemiec, 0 -  
bć« neutralny jcsl progormański.

Otóż dka/ało się. iż jedyną Polska 
potrafi' skupić ilość głosów  potrze­
bnych do zwycięstwa bkrku alianckie­
go. Stało się to -zaś przez rozw iąza­
nie trudnego problemu skupienia gło­
sów  młodzierży narodów środkfuwo- 
ouropejskfch: W ęgier .i —  RumnmiS,
Jrgosłanyii, Czecl>oslłoAvacii, Bułgarii i 
Turcji.

^lairimmią porozu-ndenia iz Czecho­
słowacją stSfet si:e zgod-m>ść av pojmo­
waniu stosunku do Niemców. Do W ę ­
grów  zb liżen i nastąpiło na tle kw e­
stii żydowskiej. Bułgarzy i Jugoslb- 
Ayiauie popa,vl? Polaka. Jako Słownawł- 
na, Turcy gipsowali z synrpasji.

Tak AVięe okazuje się, '/ż nu terenie 
politycznym młodzieży nic istnieje 
mnia cuicnta, ale obszerniejszy blok 
środkowo-europejski z Pols.ką na cze­
le. OkazutSe się również, iż narody 
nadbałtyckie, jak do trb  ciążą savu 
sympatią nie ku Polsce, ale ku ŚAvia- 
ł awi anglosaskierou i guwikuitake-niiu.

■RSautciB WBSWDBBWBWnKBrjnHniBaH sraoBTOJU- ----■a®aOBO»OWv«™ yaSCłBŁl —B TOBJTOJ

Wojna pirtzi?nvafa żaw, ot organi- 
znnr ..Czytełńf*, a życie powojenne 
odbudowywało sie podług zasad cen- 
trakzaicji ■odm;en,nei: ogólno-pańs.two-
AVCj.

Słusznie i dobrze bo zgodnie z o- 
gólnie odczutą i rozumianą ootrzebą 
się tak stało.

JednakoAApiż ju,ż po odb^LlIowie po- 
A\-o.iennego życia według no^tyroh 
form, dcst(><:OAA'anych do nowych Ava- 
r unków, roz-pczęło się samorzutne 
cont;ali,zu\vame tyołi nowjicli form av 
ramach .Czytelni a-kadcmckiej", jajko 
tOAvarz5 'sPva nosiadaiacego potężna 
tradycię, a cele bardziej oigć-hie. od­
powiadające roli ośrodka ruarnaitych 
prądów życia.

W  ten suosób poindórnie zaznacza 
się. w  praktyce potrzeba organizowa- 
nhf życia zbiorowego w  AyięksLryoh 
ośrodkach. budowanra obszerniej­
szych organizmów paAAróianĄmh do 
kierownictwa, przestrzegania podpiął*! 
jrracy i reakz-OArania celÓAAr wspól­
ny cli, zbiorowym  skutecznymi Avysił- 
KT&m.

Niezależnie od ctt-tralrmcii ogólno- 
państwoAA-ej j form życia ditystosoAA-a- 
nvch do AA'soólnego ogólno-narodow e­
go typu. rola ..Czytelni akademickiej", 
jako obszernego organizmu życńa 
zbiorowrogo lw ow.skiei młodzieży', dla 
sktriAiaróa AVytsiłćÓw i srrełuiania za ­
dań ogólnych —  nie przestała być 
aktualną. s.

— Korporacja „Leopoliaa.
W e Autorek 16 ban. odbyło się Avy- 

borcze jvstedlgcn5e Kała K. „Lecpo- 
La". SpraA^tazdanie za ok^es od 26-go 
lurógo do dnża kon-Acemu źłożyd ustę­
pujący prezes K. Zabiadlmk 

Działał" ość Korporanj; n-e ograni­
czyła  się dio życia wewnętrznego. 
Trzykrotnie uiczcsrtmczyla „Lcopoka" 
a v  uroczystościach uniiAArorsyteckich. 
(promo la Ks. Arcyb. T\>'ardawsk'e- 
go, pov-iran:e p. Prezydenta R zeczy­
pospolitej przez U. JK., inaugurację 
roku akad. 19?4—5 na U. JK.), biorąc 
pozatc-.n udział w  obierce na T S L . 
2-go inafa, oraz w' uroczystym opcht. 
dzie rocznicy i;onsryr.5cji 3 maja.

Z im iydi wyrstąp,eń zew nętrzgych  
naieży podkreślić rrrządzer,^ u roczy - 
stego kom ersu av 1-ą  rocz ., wę założe­
nia ,,LeojX)K"i“ 18 cfcerwca br., o raz  
rautu rep.rezentacy:Tt-go dn. 22 listo­
pada br.

W  ostatnim zjeździć ogólrro-koTPo- 
racyónrym av W iln ie  wzięfla „Leopoiia " 
udział przez, sw ego  didlcgaita K. Tad. 
PiszcZkoA\"skr.ego. iNa tym to zjeździć  
du. 11 m aia .ziostała „ L c o p o fe "  fooroo- 
racją rzeczArwistą na w niosek  K. K. 
„Lechicia". pSa-im acia" {  „Arkomja". 
Obecnie licz_' „LeonoLa" 25 członków  
rzeczyw istych, 5 filistrów' honor., >3 
filistr, rzecz, i 19 kandydatów .

Po  przyjęcm  przez koivwent do \wa 
dhmości sprawozidan,;a dokonanio av y -  

i beru  n ow ych  w ład z  na rok akad. 
1924— 5.

W  skład prezydjtrm A\clmrTią kk.: 
Jarzy Łoziński, prezes, Tadeusz Puszcz 
kow ski wiceprezes, Jerzy Gerżabek 
marszailek i Zenon Wachmwski sekre- 
ia"z Na przewodtfilaząic ych wydizia- 
fóv r zo '1 '.a'K powefona kk.; Józef Tysz- 
kowrski (sądówy), Franciszek Woleń- 
ski ffmans.), Tadeusz PLzczkow skl
Edeowp- 'a ychorwawczy) Zb.gniew
W ayda (praedsi^Morstw'), Urząd pro­
kuratora Otrzymał k. Ludwik Zahra- 
dnik

Zctwami"" ogólne K. „Leopofia" ce­
lem udzielenia usiępidącATn władzom 
absolutorium z  ich gospodarki finan­
sowej oraz ctla wyboru uovrej komisji 
rewizyinef odbedfeie się w  pokryte 
stycznia 1925.

„Akademik**. Ukazał się z draku no- 
Avy numer (13— 18) znakomitego d%u- 
tygodnika młodzieży akad.errrekiej „A - 
kadem ka", który no ukończeniu kilku­
miesięcznego strajku drukarskiego av 
Poznaniu, wznowił SAve wydawaiictwo. 
Numer poświęcony jest głównie omó- 
A'rienjn prac i wyników  II Kongresu 
Międzr iiiarodoArej Konfederacji av W ar 
szawńe. P ic tw sz j' raz av prasiie Kon­
gres, którj' dla młodzieży polskiej po­
siada! tak doniosłe znaczenie, został o- 
niówpony ycs: ccii stronnie i wyczerpują­
co Na czele numeru mamy duż'r arty­
kuł p. St. Janickiego p. t. „M łoda Euro­
pa", omawiający na zasadzie wtrażeń z 
Kongresu prądy nurtujące dżiś mło- 
daież państw europejskich, następnie 
szczegółowro omówtono prace komNvj 
Kongresu i iego przebieg, specjalny ar­
tykuł poświęcając natciekawszej spra­
wie. a miiano\yicie kwestji niemieckiej. 
Artykuł „Obserwatora" p. t. „Niceo o 
polskiej propagandzie" muca ciekawe 
myśli na temat propagandy polskiej, 
snute na kamyie Kongresu. W reszcie 
artyKorły ;pp. Jean. Gerarda (Paryż), N. 
M aj a (Lu idyn), Mairca van Laera 
(Bruksela), Jara Balińskiego (W arsza- 
Ava), da ja nam obraz różnych opinii 
rozmaitych narodów o  Kongresie..

Pozatem zamieszcza „Akadenfk ar­
tykuł p. Erantiszka Boh? czka z Pragi 
czcskłec p. t. „Duda Gnmwakli:". Arty­
kuł ten jest ważnym AYyrazem nawńą- 
zujących się przyjaznA’ch stosunków' 
między młodz.r'eżą czeską i oolską. Po ­
nadto obszernie omówiono aa'"*,,Akade­
miku" sprawę „numerus clausus" i jej 
stan we Avszystki,ch państwach Europy.

Adręs redalccji i adi.ninistracji; P o ­
znań, św. Marona 65.

/
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Kranika przemyska.
Przem yśl, 17. & rudna.

Pożądana zmiana. Począwszy od 
wtorku przychodzi „S łow o  Polskie44 
wczesnymi nociągam' rano tak, ze z 
otwarciem biur dziei mików jest już do 
nabycia łącznie z  pismami krakowskie 
mi. Zmianę tę tak bardzo przez szero­
ki ogół pożądana przyjmą czytelnicy 
„S łow a44 z  pelnam uznaniem dla sta­
rań wyidammictwa. które nie szczędzą 
zabiegów i kasztów, by udostępnić lek 
tufę dziennika.

Kultura i sztuka. W  Krakowie zmarł 
w  ubiegłym tygodniu artysta - uizelz- 
biarz śp. Zygmunt Lr ńsgirań, znany 
głównie ze swych prac kościelnych. 
W  Przemysłu również znajdują się je­
go prace w  posiać, ołtarzy, których 
był subtelnym twórca.

N ow y cennik artykułów pierwszo] 
potrizeby zawiera wielkie zatkany 
z.yiaszcza w  dziale TV Wędliny. Zmia­
na ta, jak z poniższego zestawienia 
widzimy, znaczna nastąpiła na skutek 
plaaiowej akcji „S ława Polskiego", Iktó 
ra w  szerok ch sferach konsuffnantfiów 
spotkała się z pełnem uznaniem. Poda 
iac ceny ooecne wędlin obok z a n r e -  

szczamy ceny z poprzeonego icann.ką 
celem porównania. Oto one: 1 Hcg.
szynki 3.60 przedtem 4.— ; ] .kg. kieł­
basek chrzanówok 2.80, przedtem 3.20,
1 kg. rolady, kiełbasy krajanej Krak. ) 
siekanej 2.70, przedtem 2.80; 1 kg.
k  ribasy do gotowania 2.20, przedtem 
2.40; 1 kg kiełbasy pasztetowej 2 20, 
przedtem 2.40; 1 kg. salcesonu 2.— ,
przedtem 2.40; 1 kg. wędzonki goto- 
wanei 2.40. przedtem 2 ^0: 1 k g .'k ie ł­
basy do smażena 2.20, przedtem 2.40; 
a teraz tłuszcze: 1 kg. smalcu wieprz. 
2.40 przedtem 2.55; 1 kg. sad/ia 2.20, 
przedtem 2.35: 1 kg. słotrkny zw ycza j­
nej 2.—  przedtem 2.25; 1 leg. słoniny 
wędzonej 2.10, pitsedięm 2.40. Z P»~ 
wyższego zestawień a łatwo i dobit­
nie widać, że zniżka ta jest znaczną —  
w interesie tedy publiczności leży, by 
przy zakuoach przyper śnafe sprzeda­
jącym o ich obawiązKiu przestrzegania 
cenn ka, w  wypadkach żądania cet» 
wyższych niż objęte cbrwjihieaji z  12. 
gradna w  L-ma donosić władzom, Ina* 
czei bowiem me uikróc- się samowoli 
paskarsk ej. P a ia tón  wiiadize powoła­
ne powinny czuwać ni*d tem, by każ­
dy nowy cennik był kontirołowamy 
przez odpowiednie organa w  wszyst­
kich ty oh handlach, gdzie znajdują się 
artykuiy objęte cennikiem maksymal­
nym.

W adliw y rozdział. Mamy na myśli 
tu uniezależnienie referatu myśliwskie 
go od referatu wydawania kart na 
broń, w zględne odwrotnie w  tut- sta­
rostwie. Rozdział ten z  wielu w zg lę ­
dów jest ii3eii'>oząidauy, lak m:ę  infor­
mują z kół myśliwskich. — Jest bo­
wiem iia‘*y .szereg momentów tak przy 
perw szym  jak przy dir gim referacie, 
które wzajemnie się zahaczają — mo­
mentów rzeczowych, że nie wspomnę 
już, tź przy refaracie wydawawa karf 
na broń —  tu w  naszych stosunkach 
uv zględ dać się musi bardzo. ostrożnie 
a skrupulatnie i e pewncim wyczuciem  
sytuacji, któro daję i dać mirże (tylko 
obszerna i ścisła znajomość stosun­
ków, momeroy również pohtyczaęj na 
tury. Stąd też zdaniem naszem' w  in­
teresie spraw rości bardiro byłoby po- 

\żądanem, by oba te referaty zŁtozyC 
w rękach jedinego konceptow ego urzę- 
d ik k a .

Pam;ęc! poległych. Za chisze 7 ucz­
niów gimnazjum zasad sin ego, którzy 
młode swe życia w  ofierze zlhwyli nic 
podległości O jczyzny w  pierwszych 
jej walkach o utrwalenie swego bytu 
a krwią swpja serdeczną przypieczęto 
wałi hohateratwo młodości —  odbyło 
sic naihożeńsrtwo l żałobne. —  Wisoo- 
mn'en’e smutne a jednak radosne na- 
Z"iska. bowiem Otostowicz/W, Miory- 
ków KęcJjJerskich i innych bę.da dla 
TriBpdareJ!? przemysKej tym iasinwin 
Zniczem, który wskaże im drogę do 
bohaterstwa, gdy zajdzie tego potrze­
ba.

L  S A L I SADOW EJ.

Echa zamachu na prochawn ą w Kleparowie.
W czoraj rozpoczęła się przed sądem 

przysięgłych rozpiaru. a przeciw Jawor- 
steiej, oskarżonej o zdradę głowicą i  

szpiegostwo i Bobcrowj osk. o zbrod­
nię z ust. dynamitowej.

Jak wiadomo w  npcu or, planowano 
zamach na prochownię w  Kleparowie. 
W  ziemiance niedaleko orocliown; pad- 
tożwno zegarową maszynę piekielną, 
ktura miała działać o godz. 4 popol. Na 
szczęście w  czas jeszcze zauważono 
ramach i udaremniono go a sp awcy 
podłożenia maszyny Józe-f Dittricn i Mr 
kołuj Sołonynko stanęli przed sądem 
óo.,aźnvm i  zostali straceni.

W  czasie dochodzeń przeciw  skaza­
nym. Dittrion zezna!, że do roboty ko­
munistycznej wciągnęła go Anna Ja­
worska. Przedstaw iwszy się mu jako 
'kuzynka, przyrzekła mu płacić wysokie 
wynagrddizeinie w  dolarach za dostar­
czenie wiadomości o ruchu i transpor­
tach wojsk. Po dłuższym namyśle Dk- 
irich zgodził sie na przystąpienie do 
„partii1" tembardziei, że Jaworska za­
pewniła go. iż Sołonynko również dlą 
pantja pracuje. Za hamowa Jaworskiej 
Diittrdii jeździł z nią za zapłatą dio W ar 
szaw/y i innych miast i zwoził bibidę. 
Na zlecenie zbiegłego Aleksandra P ;ór- 
kiewicza r. .Jaworskiego D-ittrich zaj­
mował się sJrupem broni i amunrcii. VV 
tym celu zawarł umowę z Boberem, 
obiecując mu płacić za karabin 3 doi., 
za rewolwer 5--7 doi, za granat ręcz­
my 6— 4 doi. a za kg. dc aizytu 8— Ul 
dolarów.

W  dniu - grudnia 1923 zginęły z kan- 
celairji 39 po. w ja- osławili ważne do­
kumenty mobilizacyme. O kradzież tę 
podejrzywutto sierżanta Antoniego Mu­
laka. W  toku dochodzeń pokarało się. 
że aikity te skradli Dśttrich i Sołonynko 
za namową Jaworskiej. Otóż Jaworska 
siostra Mulaka, jalkko!wiek z braKAm r e 
żyła, przyjechała do niego pewnego ra 
zu, interesując się baidzo sprawami 
wojskowemu. Spostrzegłszy w  kosza­
rach napis „referent mobilizacyjny11 za­
pytała brata, co to znaczy. Gdy jej w y ­
tłumaczył zaczęła go nagabywać i roz­
maite dokumunty i  tak wyłudziła od 
od niego „ordre de batalie'1, które w y* 
w ioela do Lw ow a. Za jej namową Ditt- 
rich i  Sutomynko włamali s ę do kan­
celarii 39 p p . i . skradli dokumenty w oj­
skowe wielkiej wagi.

Aresztowana zeznała w  śledztwie, że 
w  cza ue procesu świętojurskiiego przy 
stąpi do niej jakiś pan i zaproponował 
jej przystąpienie do partii, obiecując jej 
płacić 10 tłoł miesięcznie. Oskarżona 
początkowo odmówiła, gdy jednak i 

Dirtitrict zą.czął ją namawiać ustąpiła. 
Jak waoać z aktu oskarżania dlziałałnuść 
Jaworskiej była bandzu oiwocną a skra 
■ciziosie dokumenty wojskowo mogły 
siwoy adzić niebezpieczeńscwo dla pań­
stwa. Handel bronią i amunicją również 

j rozwijał się. a „partia14 za pośredni- 
ctwem Bobera otrzymała 25 karabinów, 
50 rewolwerów , killea kg. ekrazytu i  

50 granatów ręcznych. _
Obecnie Anna Jaworska odpowiada s 

za zbrodnie zdrady głównej, szpiego­
stwo a Bartłomiej Bober o zbrodnię z 
ustawy d.mamitowej.

Rozorawę pYorwadzi r. Dukiet. osKa- 
rża pnok. Giirtler

Jako znawcy wojskov.ii obc-cm są na 
sali ppłk. Tioffmatr 5 por. Bielecki

Oskarżona 27-letrui'? szczupła W m- 
lynka z jerótkiemi wlosnnd, wypiorą sje

wszelkiej wLiy. Aczkolwiek jest żona 
płynnego Gierowslaegio, nie wie co to 
komunizm. Raz pynaia męża co to jest, 
d c  om powiedział, że to „durnej babie4' 
nie potrzebne i ud tego czasu nie pytała 
go więcej. Jaworska- okazuje wieie 
sprytu. Lam gdzie potrzeba, udaje na- 
iwną w  innych znów wypadkach mc- 
szazęśliwą kobietę. Chodziła pilnie na 
rozprawę święte: tircó-w. bo tam na ła­
w ie oskarżonych siedział jej narzc-ozo-

ny- • , •Prok. Na tei rozprawie mio-gła nę pa­
ni nauczyć co to konnndzm.

Osk Daję słowo honoru, że nic nie 
rozumiałam.

Prok. A jak tak. to nie zru szam  tej 
sprawy. Będąc u brata w  Jarosławiu, 
‘Oskarżona zajp iowda się instrukcjami 
gazowemi.

Zapytywana o to przez przewodniczą 
cego, o-świadcza, że w  domu me mała., 
kuchenb gazowej.

Osicarzona złożyła w  sądzie kompro- 
mkujące zeznania, których obecnie w y ­
parła się. Zeznała tal w  sądzie, be 
chdała ratować męż? któremu grozi) 
sąd doraźny. Zresrtą nie chciałę, robić 
zawodu sęcizdufii Słedczemu, który7, tak 
naipracował się koło tej sprawy, wnęe 
złożyła nkjprawdziyye zeznania.

Nie brała, uifaaału w  dzialanfejch ko- 
munisLycznymh, bo nie wie. cc to jest. 
Cyniczne, wyzywające zacltow-anie Ge 
Jaworskiej wywołu je oburzenie 
wśród ol>jonych na sali.

Oskarżony Fkirtłonśei B ob er 37-letni 
jKsjfi k rępy mężcz-yzna, w łaściciel do­
rożk i autam obilowej, , i e  poczuw a się 
do w iny.

D:ttri.oha znał. ale n;e utrzym ywał z 
mm żadnych stosunków. Granatów uży 
wał dio połowu ryb. Zajmował się bro- 
ika| bo należał do zawmdiowych my- 
śliww^h.

Dłttńch miał z nam jakieś stare pora 
cfcnki, wkłocroie Więc z  tego pow o­
du „zasypał44 go. Jaw-orskiej irie znal i 
nikt go je; nie przedstawiał.

Przystąpiooro d o , przesludtania świad 
k.bv.

Sw!iad»k Szczerbili?,ki znał booera. 
jmko myślkr-ogo, k ł ó y  handlował bro­
mu. W id zb ł u liiestó gi-anaty je^ oze  z 
czasów obrony7 Lw ow a  i przestrzegał 
goi, by  usunął je z domu. Świadek przy­
znaj e, że D'ttrich miał złość do ■ )- 
bera.

Świadek Ga hm Gol b. mszrfkarz ro- 
Jfcyjny poznał Bob era na rolowaniu. 
Miał pod swą opieką karabiny i gra­
naty Świadek podejrzewał ooczątkw  o 
Bob era o kradzież 4 granatów, poka­
zało się jednak, że granaty brty. P o l 
czą tlg « ‘ro  zezittawal makowyslme j ze 
ciw  Boberowi, bo miał złość do mego.

Świadek Antnnł Mulak, sierżant, brat 
oskarżonej skazany na 5 lat wiezienia 
za szpiegostwo, zrzeikł ńę zeznan.

PfckuratOir postatvił yyniiosek, aby 
Mulaka. przesłuchać na inne okoliczno­
ści z wyłączeniom świadczenia paze- 
cawko siostrze. Trybunał po naradzie 
sprzeciwił się tętnu wnioskowi.

Przesłuchano jeszcze wrdovrę po 
straconym Dittrichu, Idóra zeznała, że 
Jaworska często przychodziła db .ej 
męża i rrrewała z mm tajno konferen­
cje. O czem. świadek nie wie.

Ną tem o godz. 2‘30 od-oczono roz- 
nrawę do dziś godz. 9 rano.

W iadom ości bieżące.
T E U R  W IE L K I /

Piątek „Złoto Penti41, (50 prc. zniiici). 
Sobota „Trabadu:14. (ALuitament 'y.tóiiy.) ] 
Niedziela, o godz, 3.10 „Wicek i W acek" i 

(Ceny txipu!ai-,ne.) — O godz. 7.30 „Nizii.y14. 
(Ahonament w a ż ip .)

Foniedziałek „Lampa AHw^fta44. Ikern. 
W. O ru b iń sk le-g o . H rem i ra j ,

W to r e k  „Lanir<a A llaciy ii., ■.
Środa teair zamkidyiy z powodu Wlgffil.

TEATR MAŁY
P ią te k  „'lYi-.irnt n.edyaym a lb o , K iock44

Lwów, 13 grudnia 1924

Sobota „ T n u tu f  rned;,-cyny‘‘.
Niedziela „Triimf niedycyny“ . 
Poniedziałek , Triem*' medycyny44.
Wtorek „T  óunif medycy ny‘ ‘.
Sroat teatr zamknięty z powodu Wigilii.

t e a T r  n o w o ś c i .

Piąt*k „Szampańskie kobietki44.
Sobota .Szampańskie kobieiki'*.
Niedziela „Szampańskie Kobietki". 
Poniedziałek ..Sauntpdmskie kobietki14 
W torek „Szampańskie kobietki4'.
Środa teatr zamknięty z po\youu Wigilii.

J. Roinaijiaa V1 ad
I

—  „Triumf medycyny". W  świemej te] 
komedii, którg reż. Źytecki przygotował 
na pigtek. główne tołe grają pp. Ro\ niska, 
Sieniaws.Ka, Lorc.rjaisfca, Niamirycz, Ry- 
gier (wielkie pole do popisu). Tartakowicz, 
ZabieisKi, Sarnowski i inuL Piątkowa pre­
miera szczególne zainteresowanie wzbu­
dziła nietylko w  kołach lekarskich, ale ró­
wnież wśród oywalców teatralnych. =dyż 
„Triumf medycyny" pozu swoimi wielkimi 
wartościami artystycznymi posiada mnó­
stwo humoru i cięiej satyry. Sądząc już ; »  
próbach, należy się spodziewać, że kome­
dia ta i u nas odniesie duży sukces.

—  „M icek i W acek4. Dawno już mło­
dzież nasza tak świetnie się nie bawEa. jak
a tej przemiłej komedji Przybylskiego. 

Kasa wysprzedała wszystkie bilety a okla­
skom i śmiechom nie było końca. W  nad­
chodząca sobotę, o godz. 2,30 poptł. po­
wtórzenie „Wicka i W acka4' dla młodzieży 
szkolnej, która zapewne tem chętniej i li­
czniej sie zjawi, gdyż rozpoc ty na już ierje. 
świąteczne.

—  ..Lampa A Hadyna44 Pod -rt.ystrj? G. 
Rasińskicgo odbywaj a się codziennie pró­
by ze sztuki Grabińskiego jaod powyższym 
fytułem. Premiera w  poniedziałelc.

—  Ostatni występ Smlrnowa. Dziś. ti. 
we czwartek śpiewa znakomity artysta po 
raz ostatni w  „Trawiocie". Nie trzeba do- 
dawfi-ić że Smirmow i w  tej ope-ze jest nie­
zrównany. Partnerka jego będzie Szyma­
nowska, która zdobyła sobie ogótny aa- 
cnwyt we Lwowie.

—o—
—  Roczny kurs pielęgniarstwa pwożnic

i osesków rozpocznie się w  klinie! położni­
czej Univ7ersytetu Lwowskiego (ul. Pija- 
rbw 4) dnia 1 stycznia 1925. Na kurs zosta­
ną przyjęte w  ogianiczonej liczbie młode 
panienki. Wymagane: świadectwo moral­
ności i zdrowia, ukonczonych orzynaimniej 
1  klal szkoły wydziałowej, ukończony 29 
rok życia. Ma kursie obowiązuje inte rnat 
Informacji udziela się w  kancelarii kliniki 
od 10— 11 przedpołudniem.

— (li—
—  Zmarli we Lwowie. Kulczycki Teodor, 

r-olnik, 1. 27, szp. oowsz.; Łaipsa Franciszek, 
porucznik. 1. 27, Wojsk. szp. okręg.; Sietka 
/ ntoni, kotlarz kolej,, 1. 37, szp. powsz.; 
Szczęśuak Antoni, robotnik, 1. 49. szp 
pow-fz. • Budiowiccka Salomea, ż. su1, in­
żyniera kolej., l. 75, Nabielakia 21; Oliwa 
Celestyna, wd. j po urzędm poczty, 1. 82.

I Jabłonowskich 2; Jocher Alfreaa. ż. i !er- 
żanta V ‘. P „ 1. 21, Zborowskiej) . 26: Biie- 
kovej Pauiina. dziecko. Gródecka 46; Szu- 
brewska KffljoHna, wd. po steamachu, 1. 63. 
św. Zofji )6; Tirmhoiier Karul, oficjał skar­
bowy, 1. 52, Tarnowskiego 20.

N a  G w ia z d K ę !
poleca riowo-ci sezonowe w jedwabiach 

welourcliiffimach, crepdech;nac'i itp

MJMTiirkeiiSka
L w .u , p.ZC idarjackl 6—7. 810'

pod kaw. ,D e la Fa x“ idav/neKino Uciecha).
=  □ =

—  Figlik dniksrgLi. W  wczorajsizyin 
numerze naszego pisma przez pomyłkę 
■zccera untószciziono w  tyhule artykułu 
o  odczytach prof. Ga.iszjaica, nazwisko 
tego ostuumego w  zniełcształcan.em 
brzmieniu i w  cudzysłowie. Zaznaczyć 
wypada wyraźnie, że cudzysłów nie 
pochoidzi ani od autora artykułu ani też 
od redakcji.

—  Ze Związku Ludowo - Narodowe­
go. Jutro w  piątek nabędzie się zabra­
nie dyskusyjne w  Związku Lud. Naro­
dowym  (Pansika 11). Na porządku 
dziennym dalszy oiąg dyskusji na te­
mat „Nacjonalizm i liberalizm44. Począ­
tek o  godz. 7 wiieczorem.

—  Wojsko ku czej Reymonta. Celem 
uczc&jinia laureata nagrody Niobla W ł. 
Reymonta ukazała się nauładem gafrni- 
lo m l m. Lw ow a  książeczka p. t. „W ł. 
Reymont44. W ydawnictwo to pic-etzna- 
czone jest dla sptopularyziowaniia w iel­
kiego pisarza wśród naszej arniji i za­
w iera wyjątki z dzieł autora „Chło- 
P ó w a A

—  Odbudowa budynków zniszczo­
nych wojną. W  myśl ustawy z 6 moja 
1924  o pomocy państwowej na odbu­
dowę budynków zniszczonych ktb u- 
szkodzonych wskutek działań wojen­
nych, zorganizował Ma,eistra.t miejską 
komisję pożyczkową odlnidonw v 7e 
Lw ow ie  w  oeJhf udzielenia nożyczek 
skryptowych nisko - proęantowych w  
granicach przyznanego na jmasro 
Lw ów  kredytu państwowego na ódbit- 
dowę budynków zniszczonych lub nsz- 
kr.dzanydi wskutek dżiałań wiojennych 
poszkodowanym, tiiemcgącym z wła­
snych środków przeprowadzić odbudo­
wy, a to na warunkach określonych. —  
Podania sporządzone na formularzach, 
które dostać można w  I Departamencie 
Martstrału wnosić należy do Magistra­
tu. Dla ustalenia planu odbudowy po­
szkodowani winni zgłosić w  Dep. I 
Magistratu rodzaj (pubuczne. prywatne



s „STCYWO P O ! SKIP „r. 346 7  dn'ą T9 ci.ucina fa-M,

■ niańka me, gryspoaiaircze) i jakość (tnn- 
rawaoe, c r̂ciwirriacte) oraz rodzaj uszko­
dzeń buajmStów żMis/.caoiiycn i usako- 
dausrych, a wibtidiować s.ęf mających.

—  Orzeyrka na Św ięta. Komitet Bu­
d o w y  I I-ko Domu ’1 eclm ików  p rzystę ­
puje w ’ tym  roku podcjbiiie jak w  la­
tach ubiegłych do sp rzed a ż j^ d jz eu  csr 
w  ol-urcsse przedświiateczmym i w  tym  
oeAu zapewnił sobóe dostawę kaStu ty - 
skiey sztuk najpiękniejszych drzewek. 
Cbeutłd te sprzedam Kjlntóat pto niskich 
bardzo cenach na w szystk ich  w ięk ­
szych placach w  rmeśale. O czyw iście, 
zDytecznera chyba będzie .przypominać 
spoteczensitwu b y  w  czasie zakupu drze 
w ek  (choinek) zechcńafo pam iętać o 
ttea* ostj-m celu, jakśm jest ixm oc m ło ­
d zieży  akademickiej.

— Przerwa w ntchu tramwajowym, 
nastąpiła wczoraj przed połudżilc-ni 
wskutek zepsucia się transformatora na 
Pcrscnkówcc. Po  35 minutach ruch ze ­
stal podjęty.

—  Nagły zson oficera. W cżo ra j -póź­
nym  w ieczorem  zm arł nagle na udar 
serca w  swem  micszkairtru przy  ulicy 
Suipińskiogio 16, Stanisław lynunski, 
porucznik W P . Ickanz w o jskow y . Dr. 
AMąołaszek s tw ^ rd zrw szy  śmierć po le­
ca odstaw ić zw łok i dc szpitala w o j-
SKOWCgiO.

—  Dzteciobójctwo. 1 lanorata Star- 
kówjra, 22 lat liczącą, służąca, przeby­
wając w  tym roku na służbie we dwo­
rze w  Ostrom. naw iązała /nawmość 
z .niejakim Michałem Kapijem. Po po- 
wiroćA: .z Ostroga wstąpiła na slużbe 
przy ul. Wołyńskiej 35. Narzeczony 
wstawił tymczasem w  szeregi wrotko­
we i p«r®tfeii ją. W  daru wczoratszym 
przn szło n »  świat dziecko, które Star- 
kflwrta bezzrw locznis? zagrzebała w  pi- 
w crcy .iO  podejrzanym zacliowanht się 
Statikówncj donii usta jedna z lokatorek 
po-lcii. której fumkc.50naTj.usac udawszy 
się na miejsce! wygrzebali zakopane 
Zsyloki dz: jcka i polecili odstawić cho­
ra do szpitala.

—  Włamanie. Nieznani sprawcy wła­
mali się wczorajszej nocy do gabinetu 
gtirmuziuim VIU  przy ul. Czar.nieckiieg'') 
S, a rozbiwszy pakę, skradli kilkana­
ście sztuk rozmaitego naczynia. Ża­
rn or-zali włamać s:e do sklepu rytionio- 
v, ego kPrrrarda Kikeua. spłoszeni jed- 
m;k zemknęB,

—  Kradzież w  pociągu. Na pr/.estrze- 
1 1 ? mrędzy Kzes^bwem a Jarosławiem 
skiad* jakiś złodziej, grasujący po Po­
ciągu, iadącemu do Lw ow a Władysta- 

\ 'e ”g i  .Goz/ńskieniu portfel, zawiera n - 
cy póhora mli].1 konm austr., 10 <k>!a~ 
rbw. 100 koron czcskch ip 5 0  zł. Po- 
szAT-dćwany podejrzewa jakiegoś oso-b- 
u.ka! który siedział obok niego, a na­
stępnie wvs!adł szs bko na dwiorcu iaro- 
slawsk-A.

ozdobne do wieszania poleca 

F A B R Y K A  C Z E K O L A D Y

JAM HUFLIN62R
SE LHWIE. StiES l l .  M T M l S i S « .

Sport.
Wiełne zgromadzenie L. K. S. „Pngoft"

Zapowiedziane w  dziennikach dorrwzUc 
walne zgromadzenie L. K. S. .Pogoń" od- 
bęclz.e się w dwu 19 bm. > piątek) o godz. 0 

‘\v,ecz. w sali Posejmowęj w gmachu hr. 
Skarbka. W  razie bratku kompletu odlurd de 
sńę ponowne walne '/.gromadzenie o gadzi­
nę późnie j.

Yv dine zgromadzenie L. K. S. „I.eehji" 
odbędztę się 11 stycznia 19?5 tniedziela) o 
godz. 10 przedpoi w  sali RMęjmowei 
(.gmach hr. Skarbka., w ciście od pi. Krta 
kowskiegn). Vv braku komrletu odbędzie 
się następne walne zg-om adze nie \v go­
dzinę później (o godz. 11) w  tei edmei sal; 
(§ 15 statutu) bez względu na ilość zeora- 
nych członllłew.

Walne zgromadzenie Karpacfctego Towa­
rzystwa Narciarzy odbyło się 26 listopada 
br. przy bardzo Ocznym współudziale 
członków ,w Lokalu Twa, ul Podbskiego 7 
Zagaił je prezes Prof. Di Z. Klemensie­
wicz, witając przyb Owo świeżo po latach 
.rojetłiifcj tułaczki, założyciela i uiu<;o- 
le-twego członka Wydziału iuż. M. Dudry-

fra. Sprawozdanie Wydziału wykazuje sta- 
iy rozrost i wytężona działalność Twa wc 
wszystkich gałęziach marcia rst wa Urzą­
dzono liczne wycieczki w  Karpaty. Gorga 
ny i pŁsn-h, r. >rsawy, nieodwiedaanej r>Q 
s.zasti wejny Również urządziło Two licz­
ne zawody w  biegach i skokach. M^rrzo- 
stwo Lwowa zdoh\w«a członek K T. N. p 
Sł. Iusseyre. W zawodach w oławska. 
L.wwte. Krynicy i Zakopanem wykazali 
zawc dricy K. T. N, batrlzo tłobrą iomię. 
dorowr.ymijąoj Zakopiańcom i zaintliiic w 
poszczególnych biegach zaszczytne mici- 
scc; Nicaostaje jedynie zawodnikom tech- 
nit.i śkaku, m a t o  zaś jodynie do zawdzię­
czenia ojcom miasta, któray dla wprosi 
dziecinnych powooów odmówiT pozwolę-, 
niz na postawienia skoczni np. zboczach 
Zetaznti Wdtły. w scnr'>niskii w  Sławsku 
przeprowadzone roboty zwiększające kom- 
fo it tego sympatycznego ogniska a dzięiki 
mianie, dozorcy będzi^ można, w sezonie 

bteżącyTn dostać cnłod.zienne utrzymanie, 
które wra2. z noclegiem wyniesie zł. d — 
Na wniosek p. A Długosza udzielono abso­
lutorium ustępującemu Wydziałowi. Nowy 
Wydział ukonstytuował * ię  w  nastepuiacy 
sposóo przewodniczący Frof. Dr. Z. 'Kle­
mensiewicz, zastępca. Inż. M. Dudryk. se- 
kretaiz St. Dialikieyncz, skarbnik T. Klim- 
kizwicz, człoiikoyyie W ydziału. J Lotec.z- 
kcwa. W  Czerwiński, Inż. Al. Jakóbczyń- 
•■>ki, St. Teisseyre, Z. Augustyn. K. I. ubie- 
niocki, Mazurkiewicz, J. Roehr.

Karoackie Tow. Narciarzy podaje do wia 
domości, że w  dniach od 28 do 31 grudnia 
or. u ządŁa w  Sławsku kursa ja z jy  na 
nai ta.ch dla początkujących i w p raw n ych  
Wpisy na kursa przyjmuje się do dnia 23 
bm, włącznie w  lokalu Twa, ul. Fodłcskie-

=S EMurczn ct .tKęUl nfiOTHB

go 7, gdzie można się doy iod/irć 'tr bliż­
szych daaiych i wypożyczyć narty. W 
ciniacu wyże; wymienionych odbędzie się 
również w  Sławsku kurs dla pań. prowa­
dzony przez p. J. Kołeczkową. —  Karpac­
kie Tow. Narciarzy wzywa wszystkich 
swoich zawodników, by zechcieli w  jshnaj- 
krótszym czasie zjawić się w  lókwht Twa 
celem podania dat potrzebnych dla Polskie­
go Związku Narciarskiego. Z pot.odu spo­
dziewanego licznego zjazdu narciarzy do 
Sławska w  okresie świątecznym, naieży 
noclegi zarraawdać do dnia 2.3 bm . gdyż w 
razie niezamówienia noclegu K. I N. nie 
bierze odpowiedzialności za pomieszczenie 
przyjezdnych.

Lwowskie Towarzystwo Lyżwiarskte ma 
poeiedzeuiu Wydziału dnia 13 grudnia br. 
postanowiło ułatwić sierom urzędniczym 
dostęp na lód w  godzinach wieczornych, 
przedłużane ślizgawkę do godz. 9. o ile 
irekwer.cja i słoju pogody zezwolą 00 to 
przedłużenie. Muzyka przygrywać będzie 
również nieco później, a mianowicie ed 6— 
8-mcj, 'wyjątkowo tylko od K30—7.30 przy 
przeszkodach spowodowanych balami, kon­
certami itp. —  Od godz.. 7 wierz, sprzedaje 
kasa wszystkim a  więc i dorosLm bilety 
ulgowe. — (Następnie zakontraktował W y ­
dział nauczyciela początków jaidy na' lo­
dzie pod przystępnymi dla publiczności wa­
runkami. Zamówienia przyjmuje kasa. —  
Ze względu na bardzo liczną frekwencję i 
0Ż3 wieniS mai lodzie od pierwszego dnia 
ślizgawki, otwarte będą w  niedzielę, świę­
ta i soboty dwie kaisy; również otworzono 
z dniem dzisiejszym drugą garderobę mę­
ską wyłącznic dla posiadaczy sczonówek i 
członków To^rzystw ia .

7 OIi LDY LWOWSKIEJ.

Lwów, 17 grudnia 

Kurę dolara efektywnego w  wolnych 
Na giełdzie woiki- 
dosć duża. -HJtoy!

obroiach niezmieniony, 
towc-dewrzowej pcxiaż 
z potrodu braku grnówui nicv ielki. Kursa 
naogił utrzymane. Płacono Jork 5.189U-— 
5.19. ! c*id;vi) poszukiwany po 24 ?7 iw  Zu­
rychu 24.25) Zurych 100.70, Praga mimo 
zwyżki im giełaaie.n s\matowych utrrymana 
w kursie 15.75, Paryż mimo zwyżki obniży1 
się z 28 na 27.90, (w  Zurychu 27.S5), Duża 
podaż Wiednia po 7.331B W

Nł giełdzie akcyjnej sytuacja rozpac/.łi- 
yva. Podaż aość cluza p zy  bardzo małym 
popycie i v skutek tego o kuriach znacznie 
słabszych, ienden>cji wybitnie zniżkowej.

Oazy yv pełnem zaofiiarowaniu po 11 zł. 
bez chętny-ch rtaibywców (chciano płacie
10 75. ostatnie not iwanie 12.35) Gary za­
chodn ie  płacono 2.80. Jaworzno również 
■>»tdzc silnie zniżkowało: setki płacono
12 25 i 12.40. 25-tki 13 zł., drobne ofiarowy­
wano po 14-50 bez nabywców. Ohusz zniż­
kował na 77 gr Poza^m tylko sporadycz­
ne tnaflsakrje.

Wart. D wid
Akcje

17 grudnia | 16 grudn. 15 grudn.
norni n - 92,1 płaca

ŹłTlgr
żauan

S.|gr-ri v- n Mkn z kuponem tzieżącym
t r a n s a k c j  e

280 140 _ Bank Związkowy . _ __ __ _ _ — __
280 130 15000 bank hipoteczny - i— 56 -- 58 0-5673—0 57 0'57—0.58l/2 0*57—0*61

l-OOo 500 _ Bank handl. pozn. _ __ _ _ — — — i
28 ' 81 28 iP 1 Bank Komercjat. _ _ _ — —. —
280 140 06 0 Bank Małopolski - _ _ — — — — —
280 149*2800 Bank powsz. kred, _ 07 -- 10 0*08—0 *09 009 0*34-G*35
28u 130 OuO Lank Przemysłów. __ 34 __ 36 0*34Va —0'35 0*34 0*34

1000 Bank Rolniczy . , — -- — — — —
280 8-4'150Oy: Bank 2.iem. kred.. — 15 _ 18 0*16—0*17 0*l37r Oi5V3 0 14 - 017
280 64j Bank Zemelii" . . _ _ _ _ —

1000 ĆOO! J„or-oo Zw. Sp. Z. w P oz. -- __ — — —
5*6 650 5000 Agrocbemia . — _ -- — — — —

1U00 — — Bracia Biskupscy . — — — - — — —
500 300Ó — Browary . , - 8 20 8 40 8*30 8 60—8*65 8'70-8 75

1005 3000! — Jhouoiów . . . 4 55 4 80 4*60-4*75 4 85-5*00 4 70— 4*80
10C6 2090 — (.hybie, . . . . 5 55 6 10 5 65—6 00 6*10—6.20 6*35
1-300 800 3J00)j Cegielski . . . . — 52 — 55 053—0*54 0*50— 0-54 0 51 — 0 54
1000 1O0Ó 2000 Ćmielów . . . — 59 0-64 0*59 —
— - cabr, Lokomotyw __ 47 — 48 — 0*47 0*47
140 14000 140 Gafota . . . . . — 27 - 29 0 23 — 026 !

1000 __ — Gazolina . . . . 1 40 1 55 1*45-1*50 1*55— 1*60 1 65—1 *75
140 600 G ó rk a ................... — — — 1 15*00— 15*10
140 18000 — Karpalit . . - — — — — — —
286 290 jQ0iC Krakus . . . 1 05 — — — 1*05 —

5000 i500i‘ Alarynin . . . . - — — — — — —
1000 30u 10500 Nicmojowski . i — 50 — — — 0*50 —

_ _ Nitrat . . — — — — — — 0 25
ioqo 4000 — O i k o s ................... 1 95 — — — 1 *95—2*00 1*90
500 750 — 'arowozy . . - 30 — 32 0*31 0*32 0-33-0*35
500 200 1000 P e z e t ................... _ 26 — — — 0*26 —
350 1/5 — docisk . . . . 80 — — 0*80 —

1000 500 7550 , okucie . . . • -- — —. — — — —»

50C 350 20C0C- Polska nafta . . . -- 60 ... 6? 0-61 0*60—0 61 0*60 - 0*61
500 400 Polskie Tow. Bud. — 37 — 42 0*38—0*41 0*35 0*32

10000 250d — Potęga .................. -- — — — — — -
140 28̂ 3 — laksząwa . . . . 1 85 1 95 1*90 1*90 1*90-2*00
500 300 3600 Rohn Zieliński . . -- — — —- — — J7 .
20v 140 _ Siersza elektr. -- — — — — 0*24
140 39C __ Siersza gorn. 1 . 4 35 4 45 4 40 450 4*50
280 750 — 5pół. Wydawnicza. — — — — — — —

1000 — 1500' . ehate . . . . — — — — — — —
700 700 20000 Tepege................... — — — — — —

10,00 350 — kespy ................... 3 20 3 45 4*25-3*10 3*50—3*60
140 280 — Trzebinia . . . . — — _ — — — —
SIL K M Ursus , — — — — — — —
00 1070 — Zieleniewski. . . 55 — — — 9.55 9*50—9*60
140 9'J — mipey . . . . — — — — — — —
500 200 150) nolski Glob . . — — — — — —
oo<- b20 45000 'L lb a l ................... — — — — — — —

0O0 210 — °olsot . . . . — — - — — — —
14 ■ 210 4500 oh a n ................... — 25 — — — 1*25 —

5 0 3-0 — :Vav< e l .................... — — — — — — * —
Hurtownia ko!. S A — 93 — 95 0*94 — 0*93

Akcje kotowar.e także silnie zniżkowały. 
Chrxiorów obniży-ł się na 4:75; Browairy 
na S.30,' Chybie .ia 5.65, Gaizolina rą 1.45, 
Tesoy na 3.25. Ccgierski utrzymany w  kur­
sie 54 gr. Ćmielów b0 gr.. Parowozy' 31 gr.. 
Akcje baukoyye utrzytn.ime w  kursie. Pozo­
stały, tez  oDrotów —ok om o ty wy, Górka, 
NiemojOMski, Nitrat, Pezet, Pocisk riersza 
elektr., Teliate, 1 cpege, Zieleniewski.

i ransakcje v/ akcjach. Bk Hii«.iieczhy 
0.57, (i.56>/j4 Pokred 0.08, 0.09; R  Przemy­
słowy- 0.34y i, 0.75: Z. B. K. 0.16, 0.17; Bro­
wary- 8.30: Chodoirów 4.60. 4.75: Chybie
o.OO. 5.90. 5.75, 5.65' Cegielski 0.54. U 53; 
Gaiiota 0.28; Gaeolina 1.45, 1.50; Mui i.ow- 
pia 0.94 Nafta 0.61; P. T. B. 0.3S, 0.39, 
0.40, 0.4! Rakszawa 1.90 Siersza g. 4.4fl: 
Tcspy 3.40. 3.35, 3,20. 3.2n; Ćmielów 0.60; 
Parowozy 0.31.

Transakcje w akciach nlekoiow >ny-ch 
Azot 0 10: Gazociągi (i.26; Gazy wschodnie 
11.50 11.25. 11.00 ; Oazy zachodnie 2.«5, 

Jaworzno (lOd) 12.25, 12.40, (25) 13.00; 
l e-i 0 45; Machiejd 2.00; Nohe. 1.65 1.60; 
Olkusz 0.73, 0.77. 0 79, 0.80; Saperfosfa-t 
1.20; Węgtówki 0.C2'/•: Przemysł drzewny 
1.05

^ ia S n n i^ B i  p s jJ B d s p s is
Obniżenie opłat za wpis t?o re­

jestru handlowego. Na mocy rozpo- 
rządzenia Mśri. skarbu ■wszełkie 
d*o rcjestiów  hartdltayyyeh. wy-aihkająci 
^zastosow ania rozporządzenia 1^'czy,- 
dcnta ićzpltcj o bilansowamiu w  zło­
tych. oraz ckrośloikit w  zJortrycli kapi­
tałów  własnych przedsiębiorstw, abor 
wiązanych Jo onowadizcynia ksćąg naó- 
dlow-ych, podlcg-ają ix)luiw1ie opłaty 
stosowanej dL-tycliczas werdtiug "putac- 
■pśsów dżielnioaw-ych. Nie dotyczy to 
a‘ed‘iDatk wpiilsów- -dio rejestru Iiairdlrnwe* 
go, diatyczących powięksizenia kapita­
łu z&kładowegio

fiB fc u j5 nia p fe M c w ii.

Lwów. 17 grudnia 1924.

W  transakcjach mięri
1 Dolar ef.
N. Jork
>, n kabel n

1 Funt szterling „
1OO Fr szwajcar Lich M 
190 „ fianc. B
100 Koron czeskich „
100.000 Koron austr. n 
10C Marka niem, ,  
100 Guld. holend. „

zytiŁnkov/ych:
bez obtotów 
5189)—519 
5-21 «/9
24-35—24-37 
i 00-67-100-70 
27-35- 27-90 
15 73— 10-/5 
7-.32‘/ «-7  323/4 
1-23 
21075

Dolar et. w wolnym o&rode-.
5-17.72

GIELE \ WARSZA WSKA.

Wa-szawa, 17 g.udiiiia.
Waluty . oowizy. Tendencja bez zmiany.
N. J a a  £.185; Loocsifl 24.375, Paryż 

28.00: A wdeń 7.35; Praga 15.74; YVJi.x;hy 
22.41; lieigia 25.85, Szwajcaria 100.50; Ho- 
Lucja 20y.ń0.

Miljnrióv/k, 0.89; Pożyczka złota 6.50-- 
PożyczKa d>larowa 3.49, Pożycziica nolefel 
wa 8.90.

A keje. I>ndencja słata.
Fik llysicont#wy 5 30: Bk Handlowy 5.00, 

Bk d lł Handl. i P iz  cm. 1.00; Bk Kredyto­
wy 0.22; Bk Zachodni 170; Bk Zj, Ziem 
Pol i.60; Bk Spó;ck Zaiuok. 6.01; Cerata 
0.49; Spisss ,45; Stitm  9.00; Zgierz 1.35, 
El, Dąbr. 1^5: Elektryczność 0.72; Siła i 
owiatło 0.49; Ghodorów 4.90; Czersk 0.u2; 
Częstccicc- 1..95; Gosławice 2.15; Michałów 
0.44; Cuk.er 3.20; Firley 0.28; Łazy 0.13; 
W ęgiel 2.68, Cegielski 0.54; Li‘pop 0.67, 
Momzejćw 4.08; Norblin 0-75; Ostrowieckie 
6 45; Parov'ozy 0.31; Pocisk I lu ;  Pudzwl 
1.14; Stu,, achowice 1.98; Zawiercie 20.00; 
Żynairdów młody 11.85; Borkowski 0.0ó, 
Ćmielów 0AO; Haberbusch 4.75, Kluc/.e 
0.32; Malewski 9.90; Spirytus 2.65. (AW .l

GIEŁDA SZWAJCARSKA.
Zurych, 17 grudnia

Złoty 99.50; N. Jork 5.16 5/8; Londyn 
24.23, Paryż 27.65; Wiedeń 72285-; Praga 
15.6625; Włochy 22.26; Belgrad 25.75; Bu­
dapeszt 0.007020; cioija 3.80; Holandia 
208.45; Christjainia 78.00; Kapenhaya 90.775; 
Sztokholm Iu9 5/32: tli szpan, „  72.525; Bu­
kareszt 2.55, Berlin 1.2295; Belgrad 7.70.

GIEŁDA GDAŃSKA.

Udaiisk. 17 grudnia.
Warszawa 102.99-^103.51; Zloty 103.49— 

104.01. (A W.)
Mimo braku transakcji giektowvch i po- 

zagYłcloy.-ych. siary, giełdowe ocenia:a sy­
tuację op.ymistyczmc, łGząc na większe 
obroty w najbliższych dniach. Na ogól za­
rysowuje się zainteresowanie dla w szyst­
kich gatunków zboża twardego- oraiz owsa,

ZB02E.

Lwów, 17 grudnia.

Tendencja utrzymana. Usposobienie nieco 
żywsze.

Ceny szacunkowe bez transakcji). Psze­
nica 25—27; żyto 19— zO; jęczmień br-wvar- 
nia.*tv 22—23.50; jęczmień przemi-lowy
18— 20; owies 20—22.

C E U Y  Z Ł O Y A  i  S R E B K A .
Bark Polsk;, Oddział w e Lwowda

płacił wczoraj za złoto srebro

1 gr. czyst kruszcu 3 44 - 1 0
1 dolar 5-18 1
1 o.ikat 11-85
1 floren austr. 2-10
} „ holend. 2vS
1 funt sterling 25*22
1 korona austr. i .05
1 „ skand. 1-38
1 marka niem W.3
1 rubei 266
1 frank Lnji ładńsk. 1 -
1 jen japoński 258

1 taiar Marji Teresy 2*58
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Z SALI SADOW EJ.

EiJitafł s fr z e ta n in y  is? p l. S m o lU
W ielką paim ę iu  pi. Smolki v  ytwio- 

lał w  czerwcu Dr. tajcmirjozy wypa- 
dek snrzelanfiiy. Oto tkiku pokcjauiów 
gonYo w  biały dXeń jakiiegaś airesztan 
ta, ten za 5 ostrzeliwał się na prawo i 
lew o z rewolweru, wywofttfsgc sz; lx> 
ny przestracn wśród ptrzeahodnrow. — 
W reszcie zbieg został schwytamy. Nie 
obeszło się ptrzrtsm bez ofiar. Zranie­
ni zostali ciężko dwaj policjanci Ka­
wecki i Jareirniko nadto piastunką Ma-

rja Sibak wiozącą dfecoko na wórtku.
Onegdaj przód' Tryb-utnałem sądu 

karnego .rozegrał się epilog tej strze­
laniny a na ławie zasad! Helmut Sus- 
so rzekomo stuKŁ Jn?. w  Saicsanji, Nie- 
rniiec, ewangelik, osika,"żony o oszust- 
WCN gwałt publiczny i  im łąW ińe mor- 
derstwo. O skarżony mtudy 24-leM 
przystojny Sahcsońezyk ma burzliwą 
przeszlłość za sobą Przyznał się on, 
ze z niejakim Georgem Siicraticem po­
pełnił osziustwo na 12.0CK> marek zło- 
tycn, poczerń dbaH na podstawie fał­
szywych paszportów uciekli przez

Gdańsk do Polski' a stąa dio Rumunii. 
Tam u konsula nl-amodoego wyatet* 
rak srę o nowe paszporty, S ienne je­
dnak został w  Rumun ji, Siisse zaś 
przyjechał' do Lwiowa. P o  co, sam n'e 
(Wiedział. Zdaje się jednak-, że zam ie­
rzał puszczać tu w  obieg fałszywe do 
lary. W  dniu 27. czerwca Siisse zg ło ­
si! Się u Abrahama Silbera, proponu­
jąc mu kupno banknotu 50 doi. Ponie­
waż SdberoW"' w ydaw aj1 się bankmp 
fałszywy- oddał Siissego w  ręce poli­
cjanta. W  dnodze dc nokoji Siisse do­
był rewolweru i począł strzelać a na­

stępnie uciekać w  stronę placu Smolki 
i ul. Mickiewicza. Gdy mu wreszcie 
zabrakło naboi „poddał? si-ę“ .

Rozprawę prowadził r. dr. Hoszow­
ski, bronił dr. Selcer. Oskarżony ze­
znawał w  języku niemieckim. Nie 
miał on zamiaru zabić policjantów, tvl 
ko  odpowiadali na ich strzały. Po  Prze 
słuchaniu szeregu śwkadków Trybunał 
skaza' go na 5 Baj ciężkiego więzienia 
a po odbycii-u kanw na wydalenie z g ia  
nic Polski.' - ,

Obrońca O głosił zażalenie nieważno­
ści.

E  A J  I d l i ,

_  KUPNO I SPRZEDAŻ. -

KA ŚWIĘTA O 20®/, TANIEJ 
N1Z WSZĘDZIE 

smze^aje się łóżka z siatkami, umywalnie, 
młynki no sawy, maszynki do mięsa, ma­
szynki do maku craz wszelką żelazną ga 

lanterję. 8110

SSLEP iE L I f f l .  l i t a .  n T H B U S M  1.
w Domu ZIPEKik

W ,„LA  murowana w Brzuchów icach z wolnem mie­
szkaniem Korzystnie do sprzedania Zgłc .zenia do 
Ad”  inistracji „S łowa ‘ pod „Brzuchowize". 766i

FUTRO, ‘tasmeny pokrycie C/.arne, kołn ie,- krymski 
dla słusznego ir ;żczyzny okazyjnie sprzeda praco- 
cownla rymarska Walichiewicza. Kopernika 2. 767U

FRANCUSKIE pi-sy masujące dla odtłuszczenia bi_ - 
uh.. Podpaski -o  przebyłem połogu. Opaski prze­
ciw obwi! nśu btzusznej Pesy przeciw obniżeniu 
żołądku Itd. Cena ud !8 zł. Przy zamówieniu na­
leży podać : miarę w około brzucha, wzrost, wiek 
i Jl? jakiego ..elu. Wysyła pocztą S. Polaczek 
vy Samborze. W!1

NO W E futro podróżne okazyjni ■ do sprzedania. Sa- 
cher, Jachowicza 6, podwórze I. p. 8060

W ilL A  cata wolna komfort, boczna Zyblikiewicza 
5 000 dolarów sprzeda Skumorowskl, Chorąiczyzna 
21. clefon 16-22. 8035

SARNA oswojona do sprzedania. W iadom ość: Żó ł­
kiewska 10 u cortiera, 803 >

DWA m otory elentryczne kupię 1 5 + 1  i pół o 2 
koni z opornicą i załącznik»mi na prąd lwowski — 
ufe-ty do Administracji pod „m otoru  8075

PAPACZE, PANTO FLL i t p. obuwie ciepłe we 
wszystkich wielkościach I jakościa-.h poleca i wy­
konuje Aabryka ul, W ro n o w sk ic h  4 (boczna Ko­
pernika). 8075

M odela parysk ie po cenach przystępnych poleca m 
h rl >zukę lupolnicka, Kopernika 1. 7859

Ozdoby na drzewko
w wielkim w* borze poleca 8 'ć9

Stanisław  W i e f z b i c K i
LWOVL', ul. Halicka 4.

FORTEPIAN „Schweighofera* okaz,a za ,7OT zł, o.az 
inne u tpDlany i cuanina pu znacznie zniżonej ce­
nie sprzedam, lec,, za gotówkę. Kopernika 20 par­
ter oficyny, Sklanlaruitl. 8055

SITA włosienne do paszte.ow fasowania oraz oje- 
dyncje do maki, samowarki solidne własnegc wy­
robu o ra : balie, wanny wanienki, baniaki em alii 
. galanterja w wielkim wybmze, ceny uruia Kowane 
u firmy .Stanisław Cwenarski, Lwów, Akademicka 
I. £1. 7659

Ha podarunki śłLhne 
gwiazdkowe i t. pi

Makaty buczackie
(Wyłączne zastępstwo) 

poleca

PIOTR NUZIKOWSKI
H an d e l tow a rów  bL .w atnych  

: H L Ł , I M , Ó W  

L w ó w , U l. S ra jisoeHy 2. ■ 7195
FOrTTp  ■ n i m  okazyjnie do nabycia. Wiado­

mość. ul Kochanowskiego 4. drzwi 10. 8107

Ż U R N A L  E.
r flMI? DAM£, £LECANX£ ‘ł l - L f ,  FEMIWA, 
YOUCE JOD 9H WELT, f  LITt, BLATT 

cLr Mausfrau doiłbrćza

mą ąjgjjgśg » i g  ,8&r*
D JB żywy do sprzedania ul. Łazarza 5, 1 p. 8117

PO SAD Y PO S/E K IW ANE ~

OGROHNIK kawaler, w średnim wieku, rutynowa"? 
fnehowire z wykształceniem ogrooi.iczj ni, prakty­
ka, znując. rolnictwo poszukuje posaoy od 1 sty­
cznia lut pózimj. /głosze.uu £o Adm. . łowa Pol- 
,kie go „samodzielny ogrodnik". __

OHŁORJliC kuchenny z praktyką w dworskiej kuchni 
noszukujt „osady od i stycznia. Łaskaw" .głosze- 

grn ła  do kommistracji pod rcuchcnny. ________ 807

ZDO -NA krawczyni s p e c j a l i s t k a  w toaletach liniowych 
'■ ,.vjii*iuic ruuuty do domu. ŁaSKtiwe zgłoszenia do 

arninlstracji dla „G. O .f _________7c55

»l)C r ~ iiłO N .-LI.ŚM 'CZY. I ,t  12, Polak cnergi- 
znv, z kilkonastn etuią piakiyką w większych ma- 
itkach może pełn c ooie mnkejt, lub korurolora. 
fi zakiiie posady od i . 1925 askawe zgłoszenia 
!, Dudek, Grottgera k 1. Lwów. 7911

M M Ę posadę n a u c zy c ie l (frSnc., tort. p.| do 
rieci z 1 las iiouiiaiiiyoiina ski.ininych warui.Kacn. 
isty do A  mi ust., pud „Wyjazd". »M »

Specja lny S K Ł A D  L INO LEU M  1 L IA A T

L E O P O L D A  l i A A S A
L W Ó W , U L . L E G J O N Ó W  3. TELLFOBJ irs-4^ .

JC2P n o l e c a N A  Ś W I Ę T A

m
«M.9

S»2*)*.&
©T(ił

Corafcy na st Dły i  kredensy
szer 50, 68, 80, 100, 115 cn?.
Zł. 5.25 3.30 4.50 4.305.25 3.30 4.50 4.30 ó6u za metr.
Ceraty odpasowane o piąunych wzorach

rozmiar 115X85 126X100 .138X100 14 X115 160X138
Z ł ~ 5.23 3.25 8. -  3 30 1l 50

Lioolenm chodniki wzorzyste 
szer. 30, 60, 67, 90, 140 cm.
Zł. 5.50 6 -  6.93 3̂ 30 127- za metr.

Linoleum korkowa ptjd et ły  
200X160. 200X175, 2 5 X W , 250X200, 275X200rozmiar

ZŁ

et i
^7®

n  —  31.30 4D 53 45--
Chodniki jutowe bardzo trw łe
szer. 40, 45, 55, 70 cm.

71. 1.50 1 70 2 70

43.50

3 la
ŁJf?

D la

1 50 1 70

Ckudniki wełniany 53
3 70 za metr 

7<) cm

6.50 3 . -
Dywany n̂ myrna“ o pięknych waorach wschodnich
rozmiar 1 jX.5i>, 120X60, 180> :'1' 0, 20'XI4D„ 20 -<175

Zł. F

r^ ł
*W®

€̂yw

©la

8129 ^

$  
rM

. 2Kp

«N¥"̂

N *
•4*

m
say®

10 50 24-
itiiy i d yw an ik i p luszow e
i80X!i5, 30ttX 35,' 24 A OR

7.50
"Dywa  

.ozmiar 110X60,
ZŁ <21,59 63- : 7 5 .- '

F iran k i M ad ras  3 częściowe 
F ira n k i B atystow e 5 cz^ścowe 
Sto ry  tiu low e i etaminowe . .

4 2 - 63 —

3().jX200
115.— 170.-

garnit. Zł. 13.553 
„ Zł. 1 ć . -  
szt. „  20.—

©A®

* VA
■V*

«'?■»

R *
k A P Y  na łćźka, O B R U S Y ,  N A R Z U T K I  na otomany w ogromnym wyberza.

UZDROWISKO t S ^ B U ^ T l
P A  JCELE SU D Ó W LA N O -Lfl SOV 'E, b!i ko toru kolejowego, 10 minut D iechotą od 
stacji 'V ndjs ichszem i najzarowszem miejscu, łącznie z gęstym drzewostanem 
szpilkow.m 20—40-letnim. Jział-i dowolnej w elkości od 100 s* pocza.wszy, do 
sprzedania tyiKo Polakom-k to lia om . W m ejscu park i letnisko. 9 km- od Lwowa 
Ctnę kupna możemy rozłożyć w ratach do 6 m.esięcy za oprocenrowaniem. 
8127 Oferty przyjmuje

B anK  Z iem ian. S . A .  WE iCTIP
8 ul. K opern ik a  L. 4. U. p. od  13— 1 p rzed  pr*u&nierii.
g Nadto parcele tudow lunu w Pasiekach, Zboiskach, Zimnej W odzie I Lwowie.

N a p ra w ę  d y w a n ó w
w sz e lk ie g o  rodza ju  w y k o n u je  po  cenach na jn iższych  p ie rw sz a  p o l­

sk a  w y tw ó rn ia  d y w as .ó w  sm yrn eósk ich  ’ 2122

KAROLA LITWINOWICZA, Lwów, tyblikiewióa i8 we?.
KUCHARZ dobrze polecony, prywatny, samotny po­

szukuje posady na^prowincje lub we Lwowie. 
Zgłoszenia listowne przesyłać na ręce B, M ikołaj­
czyk, Lwów, Zniesienie Nr. 88. 8104

_  WOLNE POSADY. -

Przy Magistracie król. woln. miasta J a w o ­
r o w a  wakuje posada m i e j s K i e g o  S « -  
K a r z a  w c t e r r n a r r j n o g o ,  Posada 
ta jest do objęcia natychmiast, vrarunki 

według umowy.
8069 Burrrjsirz L a c h a w i c i .
I UC'J \RK1 PIERWSZORZĘDNEJ, 7, dłuższą pruktyką 

>.v lepszy, h ioniacli, mogące także objąć huuzór 
nad gospodarstwem, poszukuje sit; za bardzo do* 
brem wynagrodzeniem do kuchni urzędu czej przy 
w ielkinivsakiadzie przemysłowym, dwie służące do 
pomocy. Zgłoizen ia wraz z ewentualnymi odpisa­
mi świadectw i referencjami pod „Tartak*4 do Ad­
ministracji Słowa Polskiego. 8114

M IESZKANIA,

U K O Ń C Z O N A  .kor.serwetoreystl-a, mu ca własny 
fo rw in n  pjjis*Tkule ll' kć! g 1 i' 1,3 fortepianie i 
franci skiego za odstąpienie pokoju. Listy do A l mi-
rnstiacji pod pokój. _____________ 8°9J

POKÓJ słoneczny frontow y z mehHnii, sivi„ ł"rn. 
usługą, opaiem wynajmę. Zgius/e;iję_ do Słowa 
ppd „iJokój". 8t0ż

ZARAZ do \vvn; jęcia, pokói duży, lasny. elóktrykh, 
beit uwbii. Czvtśfc i i ó V. Zgłosytnia do A m  
Słowa Polskiego pod „Zaraz*. 8,03

STARSZY OFICER V/. P. żonaty, bezdzietny, wskutek 
pizejścia w emeryturę, zmuszony opróżnić zajm o­
wane dotychczas potnieszk-ihie w koszaracl. a nic 
mogąc zn-ieźć mneg" zwraca się do obywatel1 
Polaków właścicieli kamienic z profhą o wyttajęcit 
mu skromnego pornos tkania słonecznego ża usta­
wowym czynszem Łaskawe zgłoszenia przyjmie 
„Związek Oficerów rtłcrw y Lwów, Rutowskiego r .  
__________________________________________________ 807d

2 POKOJ! albo 1 pokoju z kuchnią, tworzących Od­
rębne mieszkanie z osobnem wejściem, 'm ożliw ie 
komfort, poszukuję wprost od gospodarza. Z g ło­
szenia go  Adm. „Słowa* pod: ,->Lsiądz w ó j t  n- 
.uy**. 8 ISO

NA styczeń, uty i marzec toszukuje oo tuju z do- 
gouiieui wejścietr przy Jrtelfc ntnej ! atollckiej ro­
dzinie Zgłoszenia do Administracji pód „Janow­
ska ■. 8I2.S

M \Ł2ENSVWA

K A ” ALER lat 35, inżynier na stanowisku na pro­
wincji, nawiąże kerespondencję z panną do lat 26, 
p i.  istotną, wykształconą, z dobrej rodziny. Ce! 
Bjatryninnialnv. Zgłuszenia do Adnyinistraoji Słowa 
I rlskiego j oc’ „L. 142". Fotografja pużącana. 8P56

-.aŁTaŁCi-,y ,T7i Tim,; lik «■ lir-T-Ir ' 1 ' gg&jaBatĝ  iii l«5»w i—~ u

-_  ZOUBIONO. ZNALEZIONO. —

ZG U BIG NO k iąźkę wojskową z 5 p, a. p. między 
Ftissowa a Tartakowein powiat Grochów w marcu 
1924 na uazwis.o jędrzejowski Stanisław, ur '<79 
r o k u . _________________________________________8106

i. j jh l i iN O  aowód osobisty wydany przez s :aro.,two 
; w Kirzcinieneu na imię heleńy Rzytnowskiej. k ila

ZGUBIONE dokumenty osobiste Janiny Słrzelbic!;iej 
unieważniam. 81 !8

-  NAUKA I W YC H O W A NIE  -

NA WVCHOW*NIĘ I NAUKĘ wspólnie z córeczką
przyjmie rodzina ziemiańska zamieszkała na wsi 
7 luo 8-letnią panienkę. Warunki przystępne, tro­
skliwa opie-.a, nauczycielka Polka i Francuska 
w domu. Wiadomość w  B lurza nauczycialsktem  
Marji Rechtar, Lwów,, Klonowicza 10 od U —lei.

ZNANA powszechnie firma „Jolatida- we Lwowie 
Staszica 8 otwiera koncesjonowane przez Minis. 
W. R. i O, P. trzymiesięczne Kursy Kroju I szycia 
sukien damskich z dniem 1 stycznia 1925. Wpisy 
przyjmuje do »5 stycznia i925. 8068

PRAKTYCZNY kurs rysunków, malarstwa modelowa­
nia według planów Ministerialnych dla nauczyciel­
stwa zamiejscowego w okresie Świąt ul. Zacharje- 
wicza 3. 8124

-  • ROŻNE PONIESIENIA. -

OBIADY d o m o w e pierwszorzędnej jakości wydaje się 
do menażek w pobliżu Placu Akademickiego. W ia­
domość przez grzeczność przy kasie w interesie i*. 
7‘. Musiałowicza u*.'Akademicka. 7938

QRY rysuję do haftów białych i kolorowych, po- 
ięttszam obrazy, portrety maluję i batikuję. Adres

vvz<

w Adminstracii. 7654

RESTAURATORA szukam jako dzierżawcę, cweiitf 
spólnlka do MP*ns jona*u 4< obecnie w budowie, 
około 28 ubikacji tuż nad Jarumczeni i Prutem 
w uroczem miejscu — wielka parcela, naokoło las, 
bez konkurencji'. Wiadomość: Zofia  Ł.indenba-.ht 
S ta n isła*>v(*v/J Sapieżyńska I. 96. 8047

KlMaiie n i Sillssy
z instalacjami pod Lttowem pi'zy sta 
cji koiejowej Zapytania adre^6•aćł

L w ó w ,  S K i  y t K a  L .. 3 4 *
B M a a n B — a  m ss»  ̂

iry âtor  ̂ szklane,
w y r o i y  g e m o w e  

Ś R G 0 K 1  D E S Y ^ F t K C Y J ^ ^
poleca ó.:o9

m \

m

,^VtOL)6TCJS-UIX“  rum uhską
naiprzed ciszą sprzedaje w worKach 

75 Kilujłr. (brutto za neUoj.

„ P P L O M G - 1? O M A H A 6'
Lwów, ut. Jagieltańoka 12., łefcfon 196C 

ópołdzieinioin do >i dne warunki 
Tamże do nar.ycia na raty węgiel 

oói noślnsi i z  kopalń skarbowych w 
Król Hucie na dogodnych warunkach 
spłaty. 78U4

B R O N
n e j t a n ie j  6.0 n a b y c ia

1 p r z y b o jr y  
m  ś l iw e k i  e

u firmv 7o72

HI. M  o  |$ c  % y  ii s  l* i
LW ÓW , pl. Bernardyn ki 3

napra\trę broni uskutecznia szybko i tanio.

li ii m u  I [
Świeczki na drzewka

noleca  6557

J & T Ł F  K 0 L S 2A & S K ?  BATQ3£Q8 34 a.

Stanisław Grabski.

N aród  a państwo.
Cena V —  ZŁ

”  ■ ą n U U N ^ ^ I B  —E W P IU W I M M

B aS ia !^ t3ife«e Gisao iesf „Słowo Polskie".
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, JDRF“ «Tivi!i! iimst? m muiii A N D R E “
1  ^  jL —* A \  i— <4 BJEUZ&SA, KRhW&TY, KAPELUSZE, TRYKOTY i Ł p. *-1  ^  M S  A \

TYLNIO r , p ierw B ioifrodijych  fabryH  św iatow ych .

IW O  W, PLAC MARIACKI 3. a£ ^L2SSl^^L£!!£SSi L WÓ W, PLAC MARIACKI 9.

fR @ S io r f l® w ©  P iw m  Ż y w i e c k i e j
1  s ł y n n e  n a  c a ł y  ś w i a t  z n a K o s n i t e  n a p e i e  s t o ł o w e  i

p o b i e r  m o r a u a a * .
C1SS3K0 P I t S E  DHABCOtSe

1 ' ZDRÓJ ZYWIEGE1
'  P I W O  „ A L E

§  B S P  Do Bahycla m wszysfhiGft ysrtm aru ilw sb ■•halaeH rwf

l e c j n i c s e : |

w zupełności
- t e r  i

lałe w smaku 
3 war „

tak zwany i  

h  „Polski pilzner"
S i  na wzór angielskiego

„ P a l e - A i e " j  i, 

auracylnycli 1 śnladaniowyoli. 1

t o o Ą  i ^ Y^ I^ TM '.1£c sk& z ocr. o#»w. fWÓW, ULICA KOŚCIUSZKI  24, r ó a PI.  SMOLKI
Gtm-S ® « / l f t . W 8 T .  TEŁ ,. 13- 29. D O S T A W A  W  B U C Z K A C H  1 F L A S Z K A C H .  '  T E L .  13- 23.

! P i ę l i r i y  p o d a r e k  a a  G w i a z d k ę  i  N o w y  R o k  d l a  M ł o d z i e ż y !

*y uS>

F S p fP i  B|jf| j P l l f p f P P  barwne opisy podróży po Bałkanie, przez Szwajcarią i Francją do Piszpanji —
ffesi Rhaerą francuską i wioską przez Engadin, Dunajem do Wiednia. :<

3 0 0  s tro .n  ć fru K n  *ź? j&  1 2 0  i l u s t r a c j i  n a  K r e d o w y m  p a p . i  e r z e .
Z  A  M  A. W  l A Ć  M O Ż N A .  0.0 D Z I S I A J .  L W ^ W  -  Z I M O R O  W  I C Z  A  15-

C e r t a  G  z 2. —  z  r t r i e s y ł K ą  p o c t w w n  fo 25 . /40  g r , B i b l j o t e K a  „ M S o d o ś ć  ś  s i 5 a " .
r.-m »«. ^swMMiimi -a. — — ———. — ...... ...i..i. „.i—---------------- !—  ... ... —  t:«e3iasBaB

7749

HENRYK ZAK POZNAM

S l i e j s k i c  b i u r o  p f l « r e < ? i a i c t w a

S p r z e d a ż y  bydła i mięsa
L W Ó W  — RZ K t^ J A  M l£ j£ K A .

przyjmuje do komisowej sprzedaży bydło, cielęta, Irzodę 
chlewną i mięso. Zaimuje się wyładowań.em towaru, prze­
chowuje go ewentualnie we własnych stajniach i halach 
i wogóle opiekuje się nifn od chwili wyładowania aż do 
sprzedaży, zastępuje w zupełności właściciela, zaoszczę­
dzając mu trudów i kosztów podróży, pob.eraiąc b a r d z o  
m a i ą  p r o w i z j ę ,  bo zaledwie 9 % t  . p r z y  s p r z e d a ż y  

b y d ł a  i  5 % o  p r z y  i n » o r o < ę a c i z i Ł « o ,  d e i ę t a c l i

i  u c i ę c i e .

I?961
TWafflffllS i

SYPiALNIĘ francuską, jadalnie modną, salon bider- , W IL '.A  10 pokoi, stajnia, garaż, uży sad, okolica 
majerr.wski, kluby, biurka, '.arkizki, tutele sprzeda i parku Suyjskiego Sj.rzeuam. Wiadomość Asnyka <, 
tanio magazyn nuWi „Ars1, H ote l Krakowski. 7956 j sklep. 8086

Z 1 5 1 ® W E  K O n % g £ r -
Materace, Poduszki Sienniki, ..ieliznę 

pościelową? pole a najtaniej 
KAZ. S i» i f5s lÓ 5 K  i, i  v o A w , i  j c r *  i k a  4

nap rzec iw  S z h o w r na. 7507

6178

DRUKARNIA
NARODOWA

♦ T- A - ♦
S Y D S G S Z C J L  

J A S l E l i O Ń S K A  10
TE LE FO N  3 5 2

Redaktor odpowiedzialne' i zarządca drukarni: WiJkeUn Aaroia SLrzyCzyuskL Z di ukarni „Słowa Polskiego1*, Lvów . Zimorowicza. 15.


